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Niemcy sadzą sie!
(bl Nlcincy przyjęły wszystkie warun­

ki Wilsona! I uczyniły to, co w obecnej 
syluacyi jedynie mogły uczynić mądrego 
i dla siebie zbawiennego Wszelka dolezą 
zwłoka mogłaby Im odebrać ostuto! ich 
atut, ostatnią niejako pozostałość świc- 
(nrch tryumfów, odniesionych w czasie 
Ifj wojny: okupacyz terenów nieprzyjaciel­
skich, okupacyę, która w ostatnich tygo­
dniach kurczyła się coraz fatalniej.., — 
promując w  chwili obecnej warunki Wil- 
irwia, wycofują się jeszcze jako tako •ho­
norowo* i dobrowolnie z nieszczęśliwej 
sytuacyi..*.

Niemcy oświadczają otóż wyraźnie, 
ic 14 punktów Wilsona przyjmują bez za* 
•‘ rzeżeń, lak że rviko praktyczne icb 
urzeczywistnienie będzie stanowiło przed­
miotu rokowań. Oświadczają dalej goto­
wość wycofania swych wojsk z obsadzo­
nych terenów. A  wreszcie oświadezs ks 
Maks, że przemawia w imieniu rządu i na­
rodu niemieckiego.

Na jedną tylko uwagę pozwalają so­
bie Niemcy, a mianowicie dają wyraz na­
dziei, żc i koali cyn stoi na stanowisku Wil- 
sonowskicm, czyli innemi słowy, że Anglia 
opróżni kolonie niemieckie*

Skoro więc warunki duchowe] głowy 
nieprzyjaciół zostały przyjęte, jest zawie­
szenie broni już tylko kwestyą dni n może 
i godzin I z tego samego powodu oznacza 
ono faktycznie pokój. Rokowania nad za- 
'losowaniem punktów Wilsona mogą na­
turalnie trwać I lata, atoli —  wojna się 
kończy a no świat spływa błogosławień­
stwo nokoju.

Moment, jaki teraz przerywamy, jebt 
byt wielki i radosnv, by jakiekolwiek 

;-'nwo mogło oddać uczucia, jakie nurtują 
miliony! Albowjem niema słowa wznioślej­
szego i piękniejszego od slbw" • Po?<*;

Myśl „Związku narodów** 
znajduje zwolenników 

w Niemczech.
Berlin, 12. października. BK- >NordcL 

Mig. Zeilung* oświadcza się irLret&rz 
stanu Krzberger za związkiem narodów i
powiada:

Mysi związku ludów zyskuje potężne 
podstawy w naszejojeryznie. Należy powi* 
lać. że także lord Greyr stanął w  tycb 
di iacb bez zastrzeżeń na platformie zusad 
Wilsona z 27. września, to zn- żc odrzuca 
stare tendeneye co do wykluczeniu mo- 
cłttslw centralnych ze związku narodów.

»Post« sądzi: Jcżdi koalicyi rozchodzi 
się rzeczywiście o  prawdziwy związek na­
rodów z tendencją pokojową- —  możemy 
mu tylko przyklasnąć. Sprawa przedsta­
wia się jednak inaczej, jeżeli związek mu 
być tylko środkiem do skrępowania wol­
ności poruszeń Niemiec.

Amnestyadla politycznych 
przestąpców w Niemczech*

B erlin . 12. psżd.:lerdks. BK Brno 
Wolffa donosi, iż cesarz Wilhelm poi dl wyt- 
derzowi Rzeszy i mii f .trowl spnwicdli»o:<ł 
by podusił do ułaskawienia te osoby, które 
zostały zasądzone z powodu ślrejków, dcmon- 
fcrscy) ulicznych i podobnych wykroczeń.

Audyencya parlamentu- 
ryuszy u cesarza.

W łc d c ń , 12. października. BK# „Dlc 
tfciitsch-hoehtnisclie Korrespondenz" donosi: 
Cesarz' przyjął dziś w miejsca tofu naczel­
nej Komendy ańrfii szereg parłementaryuszy. 
Jako pierwsza grupa zostali przyjąd lępręyc*,-

3fs#

Odpowiedź Niemiec.
B e r l in ,  12- października. BK. Odpo* 

wiedź rządu niemieckiego na notę prezy­
denta Wilsona opiewa:

W  odpowiedzi na pytania p-ezydenm 
Sumów Zjednoczonych Ameryki oświad­
cza rząd niemlrckJi

Rząd niemiecki przyjmuj punkty, któ 
rc prezydent przedstawił w swych wywo­
dach z 8. stycznia i późniejszych orędziach 
jako podstawę trwłego, sprawiedliwego 
n ,koiu, Celem mających się zacząć narad 
byłoby wiec właściwie poror wtulenie sic 
>*o do praktycznych szczegółów Ich zasto­
powania

Rząd niemiecki przypuszcza, żc tak­
ie rządy mocarstw sprzymierzonych k  
Ułanami Zjednoczonymi Btcją na stanowi­
sku oświadczenia Prezydenta Wilsona. 

Hzad niemiecki oświadcza w porozu­

mieniu z rządem austro-węgiersldiii, żc 
■jsł gotów, celem sprowadzenia zawieszania 
broni, uczynić zadość propozycyom pre­
zydenta w sprawie opróżnienia. Rząd nie- 
nrccld pozostawia prezydentowi spowodo 
w tnie zebrania się komisyi nk.es: an. j któ 
runy miała za zadanie wypreownie ko- 
mccznvctai do opróżnienia porozumień- 

Obecny rząd niemiecki, który pono;': 
odpowiedzialność za krok pokojowy niwo 
rsoay został po naradach I Za zgodą znacz­
nej większości Sejm a Pjrerzy. Orierafąc sir 
w każdej ze rwy eh akcyf na wolj tej wię­
kszości, mówi kanclerz Rzeszy hnientem 
rradn niemieckiego i ludu niemieckiego 

B e r l in ,  12- października 1918.
S o l i  m. p. 

sekretarz Stanu w Urzędzie 
spraw zagranicznych,

tadd czcJdcgo związku Fiedler, Tusar, FTru- 
ban i Stonek. Przgjęcfc trwało okofo pól go­
dziny ; jnko drugi* grupę reprezentanci czicręrti 
Btromiłdw jzbg panów n misnowi-to I stętę 
Fuersicnbcrg. baron Czcdfi, '•s. Lopkowitz 
i bsr. Kut.cn Porządek otidycnnii hyżjMstę­
pa jąoj: Nfomfccto-norodowf pośłoM j^ioif, 
Wuldner, Stcinv'endor, Ijgdęe nan. Pucncr, 
Stoelzci, Urban i Tculb'*1, kit o'ct j-oscf Frled- 
Tnarm; chrześcijańsko socy dni po«tnwtv Fłnk, 
Hauser i Mitaja i ntemie&o-sucpjkif demo­
kraci łvdler, Seitz i EUcnL <gcn; Polacy Ter tli 
Lówenslein i br Bowurowski; Sfowicnmc K > 
roszcc; Ukraińcy pcuuszcw cz, Lcwii.wij; na­
stępnie Włoch Fniduti: Rumun koposcul-Gre 
ad i polsi I rodykaiun demokrata Rcizes. JUs- 
dycncye skończyła się o godz. 2. popołudni*,

Poseł Reizes u cesarza.
W ied eń , 12. października. Tcl .wł. Po- 

słun jiic  posła Rcizose, które rozpoczęto się 
o 2 godz., trwałe kwadrans. Atanorctn, który 
od 10. godziny pi zijnor J  bez przerwy przy­
wódców stronnictw, byt — jak oświadczył 
poseł Rcizes — świe y 1 ekn n jA :icł. W  
dągu posJudianta rozmowę pośwę.ona Lyb 
w szczególności aorawic wscitodnio-golimyj- 
skiej. Monarcha okazał nodzwy^zj; żywe zain­
teresowanie dla ludności iydou-siiicj i dl« ls| 
części kraju, fskotei wielką znijoir.o^ tego 
problemu.

Przed zmlena sablnaUi.
W ied eń , >2. października. Tel. wł. Po- 

słuchuilc przywódców poriamentomych u. ce­
sarzu nie wyjaśniło sytnroię* Dla gabbic!ił 
Ha starka w y Ru godzino, jc-zc-e d/.tś miała 
nastąpić jego dyniisya. oikoiIo iiiwwa się 
pytmue, co nastąpi c alej. Wśród nojrozmrit 
szych przypuszczeń padają liczne nazwh.m„ 
Obok prof. Lamstsan wyml:niają bar. Becka, 
tir. Śliwę Faroucę i ks. Fryderyka U)bkowIl£V 
Albwią, iż do gabinetu. Lmnatsi >ra mieliby wstą 
pić: wielki kupiec wiedeński i poiyk koineręy 
jlrty juilusż Ateinl, jako miuistcr skarbu# * 
znang wł wddcl fabryki chleba tl '\nkei' Abendl 
jako minister zywiiOśd. i roi. Lamosch stal się 
jednakowoż w ostatniej chwili dość ciiwiej- 
nym Rezerwują go przypuszizulnie na c z *  
bezpośrcdnżcb rokowań pokoowych

Przed całkowite 
niezawiloiiłe W wierT
Bud-a prs-zt, 12 pażdzte nlk™.. Tri .wł. 

Prezydent miuuUow dr, Wskcrin oświadczył

w swojef wczorajsze] mowie, H Węgry 01 "(19 
rahcowlde nrządzfć sh* samodzielnie poetycz­
nie, gospodarczo I odnośnie do obrony. Jest 
to tulcie zapatrywaniem króla.

■ ■ i m

Osmonstracyjny strejk czeski.
Pr a g a .  12. p-źd.ifeniihn. TpI. wł Z - 

iniajatyws soajaiis'yczncj Rudy czccho-alo- 
wackie1 od1 y  n się wczoraj w  :czór w Sali do 
mu 1hdoweru> posiedzenie, :io któ rem uchwa­
lono w  poniedziałek 14. października wstrz^- 
nuć się od wszeWe] pracy. Wy[ęci są jedynie 
ńuikcyonaryfasze koleje’"!, zal.ł-.d^w npiowiza 
ryjnydb ftp. Strajk obejmie wszysd;ie centra 
przemysłowe krajów czcśfcldt tj. Czech.: 1 Mb- 
rawt]. x

Wilson o państwie 
czeskiem*

W f  ed  e ń, 12. paźdsiemlw Tcl .wł 
wkj powszechnie, iż powiadomiono }uż Cze­
chów, ic  Wlłsun stanowczo me zgodz się na 
poddanfc NiemoW pod władzę Czechów. Reali 
zacyi myśTT państwa czesi lego na zasadzie 
t  zw. historycznego prawa p*-.ństwowcno staja 
się dziś już niemożliwą. Przypnszrztją, iż Cze- 
bi znajdą drogę do pogodzenia się z iządcm 
oustiyacki-n i uznają wspólność interesów.

W sprawie powrotu * 
Piłsudskiego.

Warszawa, 11- października. Tcl.
W  departamencie Stanu udzielono dzienni 
Karzom warszawskim następują:rj infor 
macyi: Dyrektor departamentu ks- Radzi­
wiłł otrzymał z Berlina od sekretarza sta 
nu dla fcpnrw zagranicznych dra. Solia te 
Ugram z zawiadomieniem, że w  sprawie 
uwolnienia Piłsudskiego należy zwrócić rię 
Jo władz miejscowych, które otrzymały 
drorriednie instrukeye. .Tak się dowiadu 

\-iny u .yc*1 ni cnie Piłsudskirgr -r-* -:i*-bnwctp
tępić.

Ostatnie akty.
Lwów, 12. p iździernika. Tc1 wł- Z Ki- 

j )v a donoszą, źcNicmcy zamknęli reda- 
kcyę tamtejszego Przegląda uplskiego- 
jajcol cz organu koalicyjnej grupy kadefóu 
Goło; Rnssi5*. Wydający to rozporządzę 

nic olicer niemiecki przestrzegł przed taj 
nem wydawaniem pfsn^aośwndczejac, f.c 
r>«trolo strzelać będą do każdego kitoują 
reeo i : przedaiaccgo to pismo#

Od Narodu
do Narodu.

(—sz.J Kicdyl, po wiotu, wiciu iiitocli, 
ii»wet po wielu wiekach, kiedy wspumrJc- 
nia naszego okropnego, ale ogromnego csa. 
su .w pamięci ludzkiej tak już beda rcz-'

'.u, który uniia! roprzez tysiącleciu naw: 
-cać do ducha i prawd prorok o w Izrael, i 
wsKazać światu sposób, w jaki powir-J :» 
oyć rządzony, ażeby na ziemi sprawie-1!!-; 
■••/ość zapanowała i możliwie nnjwyż?'V 
imare szczęścia dla ludzt, 1 będą opwinda 
ii o Potedze jege słów i nauk, że potraf..a 
or.a całą ludzkość podbić i wyrwać ją ?. pz , 
iów szalu wlaazy i gwałtu- Potem zaś pod­
nosiły się niroJy z poniżenia i ritisi-.-.a 
powsla-wały z niewoli, a krzywdy, które 
jrzcz tysiąclecia i stulecia były tolerowa­
ne, usprawiedliwiane i — chwalone, musn- 
ły czemprędzri zostać naprawiane

Każdy naród ms prawo do wł.nno- 
wolnego centrum Państwowego1 Każdy jrv i - 
ród ma prawo stanowić o swojej-knłlurz<,
0 treści i ło«-ntic swoicgo życia, L^-leb.’ nie 
nuruszył tych samych praw w zupełni ,* 
'ówniej mie«v.c pi7vnaleinvcb innym j; i- 
i-odoin 2aden naiód nie może być przed­
miotem targów, nic mcic bvć spmduw ■- 
ny, ani kipiiony, ani w jakiś inny snoscb 
przywłaszczany. 2adcn r.nród pir może 
być pędzony, jik stado bydła, i  lolwati- u 
do fohearku. .Wolność osobista udoskona­
lona i uzupełniona cio wolności — narodo- 
-ecjf Oto nowe hasła, nic — nowe atfryo* 
maty w pożyciu i dla pobycia ludów. A y-y- 
znawają wszystkie narody te nowe dogma­
ty polityczny stanowczo i niezachwianie, 
— przeważająca większość ludzkość: z 
zapałem, z przekonaniem, z wiarą, reeztn 
z konieczności ped obuchem wielkich i 
rozstrzygających zdarzeń, '

Wśród tego nastroju, wszcchwłodnio 
panującego dzi», na kuli ziemskiej, powsta­
łe Polska, prędzej i pewniej, aniżeli sic 
Spodziewano, większa i potężniejsza, aniżc 
li jeszcze w niedalekiej przeszłości wolno 
było maizyć. Powstaje wielka i zjedno­
czona, jek jej to historyczna jej wielkość 
przeznaczyła. Chwila wi^łka, którą z naj- 
gtębszem wzruszeniem przeżywamy

A  właśnie dlatego^ żc cLwila jest tak 
wielks, tak uroczysta, tał. święta, sądzi­
my, żc my, Żydzi polscy, mamy* nietylko 
prawo, ale wprost świdy obowiązek, i o 
tobie coi powiedzieć. Trzy miliony, aa o* 
<-ólną liczbę około dwudziestu milionów! 
-tanowi poważną mniejszość^ która ms 
rawo żądać, aiclra jrl głos nie prze­

brzmiał bez Posłucha- Mniejszość liczebnie 
'ak pokaźna, a, jeżeli trwzględnirm szrze- 
•’ Inc uwnrafwowicnia żydosfwa pohlSego
1 jego poditfawowe funkcyc iDołeeznr, 
mniejszość dla życia i rozwojt* państwo­
wego tak ważna i pożyteczna, ma prawo
głosić swoje postula tr w  chwili Prsdlomo- 
•’cj i ma prawe domagać się, ażeby jej po- 
•nłaty bvły traktowane z należytą powa- 

i — życzliwością.
Czego się domaga narodowość żv- 

-W-ske od narodu polukiegn^ Tvlko tyle 
fylko to, ile f co wypływa i  tego samego 

krystalicznie czystego źródła, z którego 
\/vpływa państwowość polska. Nie chce­
my — ileż !o razy jeszbze bedrienrs zrou- 
s/.cni powtarzać tę prostą 1 jasną prawdę 

i odpierać idyotyczne oszczerstwa, któ-e 
sam coś wręcz przccł\ęnego imputująf —
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Dtaiuywa wioska.(uubtwa ir  państwie polakiem. Nam c e »  
trtam psAstwowe powstanie w oddalone} o 
więcej jak 10000 kilometrów 1 wiclkism 
■rontem od Polski oddzielonej Palestynie* 

' To  nam uznał i przyznał cały świat cywi­
lizowany, cały — bez wjyątkn. Różnice 
odcieniowe w tenorze i rozmiarach tego 
uznania i Przyznania wynikały wyłącznic 
i  rótałc w koastdacyi politycznej, nie zaś 
z  etycznych -wątpliwe, ci, których niema. 
Cześć żydów tedy pójdzie do Palestyny. 
A  jeżeli tedy ulicznik na ulicy lub w sali 
redakcyjnej będzie za nami wołał: >Idicie 
do Palestyny!*, to lego nic będziemy od* 
czuwali jako obelgi. A le jeżeli się z takie 
go wykrzyknika zrobi w Polsce maksymę 
rządów wobec Żydów, to z tego wyniknie 
krzywda, która będzie miała dla krzywd zą- 
cecn nic mniej przykre następstwa, jak 
dla pokrzywdzonych.

Rzecz jasna —  nic wszyscy Żydzi pój 
dą do Palestyny. Draspora żydowska zo­
stanie. Mniej«a- jak dotychczas, ale zo­
stanie. Zresztą niema dziś narodu bez 
-dyoepory*. I Polacy nic będą wszyszy 
złączeni w paóstwie polakiem. I u nich 
pozostanie pewnego rodzaju dyospor*. 
Ale gdziekolwiek będą, będą mieli prawo 
do polskości. I my chcemy mieć wszę­
dzie. a zatem także w Polsce, prawo do 
* Żydowskości*. Prawo nicuszczuplone. 
Mamy kulturę 3000-letnią, —  chcemy ją 
dalej wybudować. Mamy język oddzicdzi- 
czony po przodkach, —  chcemy w nim 
się wyżyć* w nim tworzyć, w nim nasze 
•dzieci wychowywać. Czy rfam moTe ktsś 
tych praw odmówić?

Powtarzamy i podkreślamy z najwię­
kszym naciskiem i z  całą stanowczością: 
chcemy być najwierniejszymi obvw.itcł 
mi Polski, chcemy Jej służyć calem ser­
cem, chcemy bez zastrzeżeń spełniać ^or 
iiwic i sumiennie wszelkie obowiązki, 18- 
kc nan as Państwo polskie nakładać bę­
dzie, ale chcemy zachować nasza nrodo- 
wą odrębność. Nie chcemy, ażeby nas 
skłaniano, a tern mniej, ażeby nas zmu­
szano do wynaradawiania się.

Jeżeli wstanie jakiś człowiek, który 
z? pisany jest w metryce żydowskiej i mo­
dli się w  synagodze, i powie,cż do źydo* 
wskicj narodowości się nic przyznaje, to 
my nic będziemy mu w tern przeszkadzał! 
My go tylko grzecznie prosić będziemy, 
ażeby sobie nic arogowat wpływu na na­
sze wewnętrzne sprawy ażeby nie prze 
mawiał w naszem imieniu, jak to za cza ­
sów rządów starościńskich, nieszczęsne} 
pamięci, bywało i bywa. Tylko tyle. I 
pójdziemy sobie dalej swoją wytkniętą 
drogą.

Czego więc jednem słowem domaga­
my sic od narodu polskiego? Domagamy 
się od narodu polskiego, ażeby uznał w 
Państwie polskicm tych Żydów, którzy się 
do narodowości żydowskiej przyznawają* 
jako mniejszość narodową Ze wszyslkic- 
mi prawami, jakie z tego uznania wynika­
ją. Oczywi|ta —• iicZ uszczuplenia praw 
obywatelskich w państwach konslytucyj* 
nych prawem zasadniczem zagwaranto­
wanych.

bawnicj, w epoce fałszywej emancy­
pacji, Żydzi swoje równouprawnienie o- 
kupić musieli ceną zrzeczenia się —  prze 
ważnie: pozornego — swojej odrębności 
narodowej. Dzisiaj, w* erze wilsonowsk ej 
laki handel jest nawskróś niemoralny, tak 
ze strony kupującego* jak ze strpny sprzc 
dającego. Nowy dogmat objawiono Świa­
tu: mwolność wyznania narodów ego!

Pragniemy całą duszą, ażeby i ta wol 
ność zapanowała w Polsce.

Stanowisko Polski na święcie, w ro­
dzinie narodów 1 w  koncercie państw cy- 
wHzowanych, od tego zaleeżć będzie, 
czy będzie ona nietylko zbudowana na 
fundamentach Zasad wilsonowskich, ale 
także owianą duchem j  tych szczytnych 
zasad, duchem sprawiedliwość? ? wolno­
ści. Jesteśmy pewni, że tak będzie, a me 
inaczej.

Od narodn do narodu! Naród żydow­
ski przedstawia narodowi polskiemu w 
chwili świętego nastroju duszy polskiej, 
swoje słuszne postulaty. Jasno 1 uczci­
cie.

A my wierzymy w naród polskjl

W obawie przed pogromami.
Wi e d e ń ,  12. października. Tel. wł. 2yd. 

tferp koresp. donosi z Kijowa z 11'. bm„ że 
■Żydów ukraińskich ognmęł wielki niepokój z 
powodu możliwości wycofania wojsk mocirstw 
centralny h z Ukrainy. Obawiają się, żc nie­
zadowolenie ludności wyładuje się wobec 
wzmagającej onnrchii w pog*.omoch na żyd .w*

Posłuchanie o cesarze.
Wiedeń, 12. października. »Wiener 

AJlgcm. Zcitung* donosi:
Czescy przywódcy partyjni oświad* 

czyli naszemu sprawozdawcy, żo audyen- 
cyc miały charakter informacyjny- Odpo 
wiedzieli cmi na wszystkie p iania, jakie 
im postawił monarcha i przedstawili przy 
tem swoje stanowisko. Audyencya trwała 
p,‘ ł godziny* 4

Poeci T  u s a r powiedział: tmiędzy tn- 
nemi: Przedstawiliśmy monarsze nasze źą 
dc-nia w sprawie samodzielnego państwa 
czcsko-slowackicgo, tudzież w sprawie na 
szego prawa samostanowienia i slounku 
do innych państw. Oświadczył następnie, 
że do obecnych żądań czeskiego ludu na­
leży także między innemi wycofanie nic- 
czeskich wojsk z Czech.

Członków Koła polskiego przyjął cc 
sarz pojcdyńczo. Prezes Koła polskiego 
Dr. T c r t i l ,  oświadczył gotowość w zię­
cia udziału w Pracach parlamentarnych w 
czusic gospodarki przejściowej, ponieważ 
Polacy od p*&c, odnoszących się do Gali­
cy! i Bukowiny, nic chcą się usunąć* O lo­
sie narodn polskiego rozstrzygnie jednak

1‘Jskie zgromadzenie narodowe. W  pod o 
mym duchu oświadczył się konserwatysta 
wiceprezes Koła polskiego, hr- Baworow- 

sk? —
Dr. L o e w e n s t c i n  podniósł, żc ko- 

misya skarbowa podejmie znowu swe 
prace. Następnie wywodził, że 80O.000 ży­
dów w Golicyi pragnie żyć z chrześcijań­
skimi Polakami w  zgodny sposób*

Zastępcy Ukraińców, poseł L e w i ­
c k i }  i P e t r u s  z e w i c z  przedstawili 
żądania Ukraińców co do utworzenia pań­
stwa ukraińskiego wewnątrz Monarchii.

Demokrata P e i t z e s wyjaśnił cesa­
rzowi specyalne stanowisko 800-000 żydów 
galicyjskich webcc całego państwa.

Pbscł K o r o s z e c  przedstawił Pro­
blem państwa pofadniowo-słowiańskiego. 
Cesarz postawił ma liczne pytania, na 
kfórc Koronce szczegółowo odpowiedział. 
Cesarz wysłuchał uważnie jego wywodów.

Poseł F  a ! d u 11 i wyjaśnił monarsze 
stosunki na południowym zachodzie w  ob­
szarze goryckim- Rozmowa z niemieckimi 
sccvalislami Drem A d l e r e m ,  S c i t z cm 
i E l l c n b o g c n c m ,  tyczyła się od daw­
na bronionych prztz socyalirtóur planów 
fcdcrałizacyi.

Z  Izby panów.
\

Wiedeń, 12. października. BK. Naj­
bliższe posiedzenie Izby panofc odbędzie 
się w  poniedziałek, 21. października, c 
gndz. 3- popołudnia.

Reprezentanci austr. Włochów 
i Słowian pot. u Clamoncoau‘ a.

L*tigano, 12. października. Tcl, wł. „S'c- 
colo" podaje z Pary&>: Cioincnconti przyjął 
reprezentantów „niewgswobodzonyrlt" włos­
kich obszarów z Tigestu i Słowian południo­
wych z Istryl i Fiumc, którzy nestępnic byli 
przyśjęd przez Orlondn i Sonina. Kongres u- 
ciśnionych narodów, zwołany pierwotnie do 
Paryże, na 15. października, zos'oł odroczony 
do 14. listopada.

Bułgarzy protestują*
Berlin, 12 października. BK. »Nordd 

A lig- Z lg- pisze: Agcncya bułgarska o- 
głasza formalny protest rządu bułgarskie­
go, według którego wojska niemieckie, 
które opuszczają Bułgaryę, przywłaszczają 
sobie gwałtem zapasy i matcryaty armii 
bułgarskiej, zabierają matcryały i przyrzą­
dy Czerwonego Krzyża, ściągają z ran­
nych żołnierzy bułgarskich ubrania i buty 
i pozostawiają ich na drogach prawic pół­
nagich.

»Nordd- A lig. Ztg.« zauważa, żc odpo­
wiedź na ten protest jest zb^ler-n.-,.

Poseł Seycfe I Tramp- 
czyAskl w Warszawie.
W ar stawa,  lf .  października. Łowię w 

Warszawie członkowie Koła polskiego w Ber- 
nlinic pp.: Scydn i Trampc2yńskf. Spodziewa 
ny Jest przyjazd hr. Adama Tarnowskiego i 
generała Rozwadowskiego.

W i e d e ń ,  12. października. BK- 
Urzędowo donoszą:

WŁOSKA WIDOWNIA BOJU.
Płaskowyż Siedmiu Gmin byl wczo­

raj widownią gwałtownych i pomyślnych 
dla nar walk. Po któtkin: ogniu artyleryi- 
skicm rozpoczęły się o godz. 4- rano ataki 
włoskie między doliną Asto i  Monte di 
Val Bella. Podczas gdy natarcia koło 
Asiago rozbiły się w naszym ognia, adalo 
sic Francuzom i Włochom wtargnąć przej 
ściowo w nasze rowy na Monte Slscmol- 
Natychmlast zastosowane kontrnatardc 
naszych batalionów rezerro ,-yrh odi rad­
io natychmiast nieprzyjaciela. Takie we 
wschodniej części płaskowyże złamały 

się ataki nieprzyjacielskie częścią w na­
szym ognia, częścią w walce wręcz i w 
kontr*natarciu. Liczni Połcgtf 1 ciężko ran­
ni przeciwnicy leżą przed naszymi liniami.

Powodzenie je*t nr równi zasłęgą 
nojak Jak 1 kierownictwa- Wzorowe współ­
działanie piechoty 1 artyleryi popierała ska 
tccznio tężyzna bojowa związków tele­
graficznych. Wśród dzielnych wojowników 
reprezentowani byli synowie wszystkich 
ziem monarchii. Na szczególne uznanie za 
sługują południowi Austryacy-Niemcy, Sio 
wcńcy i Włosi ze 117- pułku Piechoty 
i wschodnio-AYPgicrskie pułki honwedów 
nr. 23. i 24.

BAŁKAŃSKA WIDOWNIA BOJU,
W  związku z przeprowadzonym bez 

przeszkód odwrotem naszych głównych 
w Albanii wycofaliśmy nasze straże tylne 
z nad Skumbi* Nieprzyjaciel obsadził Mi* 
trowicę.

Między Niszom i Łeskowacem toczyły 
się wałki.

ZACHODNIA WIDOWNIA BOJU:
Na linii auslro-węgiersldch wojsk nic 

było wczoraj żadnych specyalnych akcyi 
bojowych- Wojska marsz. poln. por. Me 
tzgera miały wybitny udział w  ostatnich 
sukcesach obronnych koło Vcrdnn- We* 
gjersłric Palki piechoty nr. 5 1 112. rywalL 
zowoły w dzielności z batalionami strzel­
ców polowych nr. 17. (Judenburgł. nr. 25: 
(Berno), j nr* 31 <7«<frzeh).

1 Szel szubo generalnego
*

B e r l i n ,  12. października. BK. Bitrrc 
Wolffa donosi z wielkiej kwatery głównej:

ZACHODNIA WIDOW NIA BOJU:
Front armii króL Raprcchta:
Wycofaliśmy się z  porycyi na zachód 

od Duoniii do linii tyłowych- Nieprzyjaciel 
ruszył Za nami powoli i staoął wieczorem 
na Unit Vcndin-Haraes-Heula Lietard — 
( na wschód od kolei Beanmont-Brebiers.

Na północny wschód od Cambrai za- 
' atakował nieprzyjaciel między Scaldą i 

SU Vaast. Celem ataku użytych taaj na 
wąskim iroade dywizyi angielskich byle 
pi zciomanie frontu w kierunku na VaJcn- 
denne*

Zamiar ten został nnlccstwiony. Nic* 
Przyjacielowi udało się tylko nsadoy/ić się 
w Ivuy i na wzgórzach na wschód i po­
łudniowy wschód od tej miejscowości. Na­
sze konlrnatarda popahe przez wozy pat 
cerne, powstrzymały tutaj szturm nieprz] 
jacielśkŁ Na reszcie irontu odparliśmy 
nieprzyjaciela przed naszemi linimai { zada­
liśmy jego gęstym falom atakowym ciężkie 
straty.

Front armii nlcm. następcy tronu: 
Gwałtowne ataki częściowe angiel­

skich, amerykańskich i francuskich dywi­
zyi zostały odparte z obu stron Bohab. 
pryed naszemi pozycyaml* Nad Olsą po* 
freski wywiadowcze*

Na południe od Laon opróżniliśmy 
Chemio des Dames. W  hrku Aisny między 
Bcrry ou Bac i na południe od Vouziercs 
zajęliśmy nowe pozycye. Poruszenia roz­
poczęte przed kilku dniami, były dla nic' 
pdzyjaciela ulrryto | przebiegły bez prze­
szkód ! w myśl planu .Także w Szampanif 
ruszył nieprzyjaciel tylko ostrożnie xe 
namL Zwycięski przebieg wlelldej bitwy, 
którą armia gen. Einam ze stosunkowo 
dabemi sitami przeciw znacznej przewadze 
wojsk francuskich f angielskich wygrała w 
czternastodnlowem dcżkfem zmaganiu 
clę i wyczerpanie nieprzyjodela w Szam­
panii wskutek niezwykle wysokich strat u- 
możfiwily gładkie przeprowadzenie tych 
ciężkich poruszeń*

Front armii Gallwitza:
Palki częśdoY.c z obu stron Airy. 

Gwałtowna ataki, które nieprzyjaciel pro 
r  adził V  osfafotcb dniach w od dukne1, 
bojowych na obu brzegach Mozy, rozbiły

idą wśród ciężkich strat d a  nle^rr/r.ij-• 
Cunel f las Ornes, które stradlUu,; r;^- 
śefowo, odzyskały znowu bataliony 
Alzacko-lotaryńska 115 dywizya p.ł- - , i .  
pod dowództwem gen. majora Kun:V.r. * 
stająca od 15 dni w centrum błtisy ; } 
Romaguc, utrzymała także wcz&rij 
mierzone sobie pozycye mhno wary5tV;c«d 

-itaków nieprzyjacielskich. *
Pierwszy jenerał •kwatcrr >»r?. 

LUDENDORFF.

Nowy szef urzędu wojennego 
w  Niemczeclt.

BcrQn, l2- października. BK* Bi-ju, 
Wolffa. Gen. major UWch Hoffmana zcsla] 
mianowany szefem urzędu wojennego.

StOtm Wi WMBKlfttit
Mcdyokui, 11. pzutdziernika- BK. aScci 

io* donosi ze strefy wojennej: Wskutek 
pimujących od 4 dni zawieji śnieżnych w 
górach i ulew na równinie, wezbrały rzeki 
we Wcneckiem do tego stopnia, żc w od*, 
zalała wyspy, a rowy strzeleckie rau^cnilj 
w bagna.

Orlancło -  w | i6 «M i 
kwaterze włoskiej

Rzym,  11. października. (Agcnrys Stc- 
fsnlego.) BK. Ze sfery wojennej 
Prezydent ministrów Oriando, wracijęc z Pn- 
igifl, przybył dziś rano na fiont. Udał .,ię 
natydmiiast celem narady z  hróican i szefeu 
sztabu gencralneg. Dlezem.

O  u t w o r z e n ie  n o w e g o  
■ e b ln e tu .

Warszawa, 1!. października. Tcl- w, 
Toczą się tu konfcrcncyę, zmierzające do 
ulworzcaia nowego gabinetu. Przedstawi, 
ciele Rady Regencyjnej wytężają wszelkie 
siły celem utworzenia gabinetu koalicyjne- 
Co. Rada Regencyjna eryn: też usilne za- 
brcgi o pozyskanie udziału stronnictw le­
wicowych w isądzic. Liga Państwowości 
Do1skiej agituje silnie za mianowaniem 
Adama hr Tarnowskiego premierem- *- 
Wszelkie pogłoski o dokonanej już nomi- 
r.acyi premiera nic mają żadnych podstaw.

Ks* Janusz Radzfwltl Inicya* 
toratn manifestu Rady 

regencyjna!
Warszawa ,  tL pnźdzhrnik?.. Potwier­

dza się wiadomość, ze głównym łnlcijstotcrn 
proklamacyl Rody regencyjnej był Istotnie ks- 
Radziwiłł, który nowe! wedtug swego orojcktu 
szedł znacznie dalej, niż tn uczyni'- Rndu re­
gencyjna. / .

Gospodarka „przai- 
śdowa'8 w Nlomcsadi.
Berlin, 12* października. BK. Kanclerz 

Rzeszy przedłożył sejmowi Rzeszy projekt 
ustawy w  sprawie upoważnienia Rady 
związkowej do zarządzeń gospodarczych 
n.i czas przejściowy. Powiedziane wi oł*n:

Radę wiązkową upoważnia się ao wy 
hwania tych ustawowych zarządzeń, fą 
kie okazują się konicznemi dla ttregulowir 
t le w czasie przejściowym z gospodark i 
\ojcnnej do gospodarki pokojowej* Zorzą- 
dzenia te należy podać dc ^iadomnści Si:1 
inowi Rzeszy na najbliższcfi posiedzeniu 
i r.n jego żądani^ rr7rerrp>vadzić

Ci agnlenia austr totarW 
klasowe!

Wiedeń, 12. raździernika BK. ? r tj  
dziriejszem ciągnieniu klasowej loteryi F** 
dły wygrane 20.000 koron na Nr. 28.624 » 
10.000 koron na Nr. 56-281-«



•H O W y  D Z IE N N A * .   _

Żydowska manifastacya 
uarodowa w Galicy7.

Jafc nB8 iłiionuują, odbędą aię zgro- 
j 0*epD *  mwuitostasyjue celem proUa- 
2fleńania postulatów luduości żydowskiej, 
i  najbliższy*0 czasie. Z powodu prze* 

d natury zewnętrznej nie będą się ©- 
pa oiaouwieie wszędzie mogły odbyć ró- 
^eocZdinle w dniu 14. b. m .' Komitety 
odezwowe czynią enct^.casni przygoto­
wała, aby hic żytkroski miał raoznośćo- 
fwartego i godnego wypowiedzenia swoich 
ft tM  i zoamrzeala swego stanowiska 
pobec oanywających się właśnie ołbrzy- 
pj/Ji przewrotów dziejowych.

W tym związku przypominamy rezo- 
łaeye, jakie zapadły podczas obrad R jdy 
pasyjnej jyonlstów galicyjskłcK dnia J8. 
sierpnia b . r., które w ogólnych zarysach 
oóbwierdedlaią postulaty żydoatwa pol- 
słdtgo, a wymagają ,.‘dynie szczegółowej 
„wdrfikiuyi ze względu u  wytworzoną 
w mJędZyczasie nową knustclacyę poli­
tyczną.

Rcnołucye tę opiewają (III i IV):
Lud żydowski żąda:
Konstytucyjnego uznania narodowo- 

i(cf żydowskiej jako publicznej korporacji 
penrołunej do wykonywanie praw w duchu 
zagwarantowanego w drodze autonomii 
narodowo- person^loej piawa samosto- 
nrurenia i samorządu.

Do żydoweko-antonomicznoi .połecz 
ncAH należą wszyscy jako Żydzi urodze­
ni nh/watclc, o ile nic nastąpiło w poje­
dynczym wypadku w drodze uslawą prze 
pitnej wystąpienie z tej społeczności.

Do zakresu dzisłania aatonomlcznef 
Vvdowskiei społeczności należą, obok wy 
nuudowych. przedewszyslkicm sprawy 
żydowskiej kuHury. jak sprawy wychowa 
ma, szkolnictwa i oświaty- ludowej, po­
wiem sprawy opieki społecznej, jak i or- 
tfanizacya pracy gospodarczej

Z uwagi na to, ze wspomniane po­
przednio prawa narodowe żydostwa sta* 
nowią nieprzedawnione oostulaty wsze- 
fe'*, gdzie Żydzi mieszkają w masach 
•żąda Rada partyjna od czynników' wcho­
dzących w rachubą, w razie przekształ­
cenia państwa (austryackicgo)— identycz­
nie z żądaniami Żydów, zamieszkałych w 
nowoutworzonych państwach kresowych 
na Wschodzie —  zagwarantowania auto- 
nom'"znych praw narodowych.

Ochrona tydowskfej mniejszo­
ści narodowej.*)

Dowszechnłe uchodzi za najlepszy 
*pos6b ochrony mniejszości t. zw. auto- 
rK>n’ ia narodowa ns zasadzie personel 
gjf! System narodowej autonomii, wyprą 
^-ony w  szczegółach przez niemieckich 
'•‘orrlyków socy&łm> demokratycznych w

* Arytinl ten, którego aktualność |ast dzl- 
ndoratiiłRą nil kiedykolwiek,. stanowi wy- 

Wjęi 7. dlulszcj pacy autora. Dr. Maks Rosen- 
1 A- wyda) obecnie Judo o kwutyi iydowsktaj 
* Polsce |»Dlo polnischc Judcntragc., Problem 
wd L&anag, Wica 191* R LówH Verlc|). do któ- 
*•(*» jcascsc wrócimy. Red.

r ". D. NOMBERG.

Szczęście.
(PrzekłatTz żydowskiego.)

W niesmierzonem przestworzu, w ko 
•wnjię bezgranicznym leciał anioł.

Od dawna już, dawna łak szybuje nic 
‘ kudzony w locie.

Ody napotka w biegu n słońce, gwla 
^  jaką lub kometę zbłąkanego, zatrzy- 
^  Mą na chwilą i pyta: - Powiedzcie!
n*c wieoio gdzie jest zicma7 Zilcdwic 
*Niei, usłyszy. jur dalej odleci. N chwil- 
J tracić nic chce! Przed wiekami, przed 
”*vmcmi, słyszał anioł o nądzy nicszczę- 
^ych micszłcańców ziemskiego padołu, O 
tf:ir jako ciężlco walczą z życictu —  i li­
nieją wezbrało jego serce anielskie. I t  
Maczetn padł przća tronem Pana i prosił 
0 szczęście dla ludzi: a Pan prośbą wiru­
s y ,  .Szczęście- mu wręczył, by je za- 
"l*«ł nieszczęsnym ziemi mieszkańcom.

Odtąd to zleciawszy z siódmej wat- 
S ,  niebios błądzi między słońcami. koj 

gwiazdami i szuka tai «=■ szuka
*»ir?

Auctryi (m rlu sę i. R*mer& Bauera, Se- 
ligera i innych), jest v  istocie najrozum- 
ui t̂u ym systemem załatwienia waśni ni 
rodowych. Przez reformę ustroju i admi- 
oistracyę chcą ci teoretycy sprowadzić 
taki stan, ażeby narody Austiyę zamie­
szkujące luugfy żyć jak we własnym do­
mu. bez potrzeby szampania się niłędky’ 
sobi o każdą tablicę, o ję*/k m bilecie 
kolejowym, o nazwę zapadłej wioski. —  
Jądro systemu narodowej autonomii sta­
nowi ateb to, by narody zamieszkujące 
pMwtwo były możBwie wszędzie o  d g r a-’ 
n i c z o n t ,  t to się da przeprowadzić je­
dynie przez wpiW tdżeoie o r d y n a -  
c y i  o k r ę g o w e j ,  ponieważ mniej wię- 
cci jedynie okręgi mogą być lub są etno­
graficznie narodowo jednolito. A zatem w 
pierwszym rzędzie i głównie polega auto­
nomia narodowa na zasadzie łerytoryn)- 
nej, chce zaś sprowadzić waśnie narodo­
we do właściwej zasady 1 odgraniczyć 
zwaśnione części narodowe od stebier by 
w ton radykalny sposób . osunąć granice 
tarcia. Dla mniejszości zaś narodowych, 
luóre pozostaną w okręgach mimo orlgra 
niczen a, ma być zastosowaną zasada 
a u t o n o m i i  p e r s o n a l n e j ,  mniej­
szość ta narodowo będł-ie wyłączoną i w 
sprawach ściśle narodowych zjednoczona 
se swym rdz en. era narodowym. Teorety­
cy bocyalistyrzni proponują w tych wy­
padkach (aide rozw alen ie irtworzerac
1. gm in y  politycznej, w spó lne j dla w ię k ­
szości i m n ie jszości d la s p r a w  wspólnych.
2. gminy v  ęksZośoi narodowej i 3. gminy 
mniejszości narodowej. Każda z tych ginin 
mieć będzie swój zakres działania i mo­
żliwe starcia prawdopodobnie będą usn* 
nięte. YP Idiżaze i>yc^egÓły tego svslcmu 
wdawać się łu nic mogę. Dla ŹycUw o- 
ęzywlsta żąda sfę togo samego. Sądzę je­
dnak, że przy zastosowaniu tego syste­
mu należy być ostrożnym i wystntgać s:ę 
niewolniczego kopiowania.

Przedewazystldem jasne pytanie: czy 
u nas zachodzą tesarae, czy podobne wa- 
nuikT, co u Uinych narodów? Absolutnie 
idei Zastosowanie poiwyżej naszkicowane 
go systemu u nas nie da się tak łatwo po­
myśleć.. T fry ltry iltu  zasada autonomii 
narodowej ierl u nas do przeprowadzenia 
niemożliwą, nie mamy bowiem zwartości 
narodowej nas odgraniczyć od innych 
me można tak, b rm y  być mogli sami 
między sobą. Pozostaje zażera j  .dynie 
i wyłącznie zastosowanie zasady autono­
mii persona'i-H { to wsZedzte, gazie Żydzi 
mieszkają. To oczywiści* ma wiele sła­
bych stron: me pr7eetajemy być mniej­
szością, a zdani bodziemy bądżcobądź 
(L zn. w razie zaprowadzenia okręgów 
narodowo odgraniczocyck) na łaskę wię­
kszości, wobec której nigdzie nie będzie­
my nawet mogli stosować zasadyreton r . 
Powtóre: większość narodowa w okręgu 
swym będzie zwolnioną od balastu walki 
narodowościowo-politycznej, .w następ­
stwie czego rzuci się z  impetem do or­
ganizowania życia gospodarczego i w 
dziedzinie gospodmetwi starać idę będz c 
wyrugowić mniejszość na Eażr-m polo. 
Po trzecie: nie zbadanetn jest jtm się uło­
żą .losunki w gminie wspólnej Aa spraw 
rzekomo neutralnych, ale wspólnych. Czy 
i tu większość ni# pokusi się o władzę ! 
ucisk mniejszości? Prawdopodobne tak, 
bo trudno, żeby było inaczej po tych przy 
kładach w więk-zym stylu.

W  prawicy trzyma »SzcZęścłc«. I-ek- 
ko poruszają się w eterze jego białe skrzy 
dła. Tysiąclecia już minęły, przez railioną 
systemów już przeleciał —  a jednak dotąd 
nie wic, gdzie ziemia 1 nieszczęśliwy no 
niej ród ludzki.

Czasem łza spływa z oka anioła na 
powiewne iego skrzydła, które niosą go 
może w kierunku od ztemil Lecz nie I rud 
na razie bez celu, ni tułaczka łak długtr 
i żmudna s nutlcu .ego przyczyną, jeno to. 
Ił tak długo czekać musza nłeszcZesnl 
ludzie, szczęścia spragnieni, szczęścia, któ 
rc on niesie w prawicy —  oto co mu łzy 
wyclśka palące.

— »Mówde — nie wiecie, gdzie Zie­
mia i ród ludzki brzemieniem losu rh- 
many?«

-T Nie! ~ ' '
I pędzi dalej —  a łdcat sił mu dodaje.
Tymczasem starzeje i  rdmładtz się 

ziemia, giną i powstają pokolenia* ideały, 
rcligic — tylko nieszczęście niezmienio­
ne. Za jasnym szczęścia promykiem tę­
skni ród człowieczy.

Pewnego razu śledził osiwiały astro­
nom bieg komety. Długo przez lunetę p3 
trzało bystre {ego oko: ni na chwilkę nie

Mniejszość stała i absolutna, zatem 
narodowa dyaspora w njścłślcjszem słowa 
aaaarzinhi nie mu rezerwoarów narodo­
wych, zdana jeei n. siebie w zupełności. 
Wprawdzie nie podzielamy optymizmu 
tych. którym prawo r^lorsyi zdaje się za­
gwarantować byt mniejszości, ale liczymy 
słę bądżcobądż z faktem następującymi 
Podział krajów ta  okręgł narodowo je­
dnolite rąe wyczerpuje przecież jeszcze 
całe) reformy ustroju państwa i  jegc «d- 
mhdstracyt Gdzieś te kółka muszą być 
powązane pasem Inufa.ićsyfnym, wre- 
szoic mus! być kocioł opalający tę całą 
machinę. Prócz okręgów narodowych bę­
dzie admfaństnicya państwa, btdzie prze­
cież centralny  rzud, będzie cmrrałne eta- 
ło prawodawcze, w letórran M-szystkie na­
rody się zejdą.Tam będzie zatem możność 
wytoczerr a wszystkich skarg, takie sir 
wydarzą, tam roztrząsane będą krzywdy 
nraiejszóśd uarodowej i dopiero tam, na 
szem zdaniem, w praktyce, t. zn. przy 
budżecie i hmych finansowych debatach, 
będą mogty nastąpić narodowa pora 
ciiimki I tam zatem m rodv rihdejsze bę 
dą miały możność przez niłę notitoczną i 
potęgę gospodarczą ulżyć doli uciśnio­
nych rodaków. Zatem powtórzy *{ę jesz­
cze raz toramo, co jest w życiu społccz- 
nrra aksyomatem, że mianowicie warun­
ki gospodarcze decydują o rozwoju i sile 
politycznej nwrudu. Gazie siła gospodar­
cza, tam potęga publiczna. Do nas i to 
się nie da zastosować, wszak i w rządzie 
i dalach reprezentacyjnych — będziemy 
w przerażająco malej sil?.

Zdawałoby się zatem, żc zdani jeste­
śmy politycznie ns zagładę, żc nieubłaga­
nym jest los nasz w krajach pnlskit-h, >«* 
liczyć się trzeba Z dalacym upadki era 
wpływu polttynonego i dalszą pauperyza­
cja naszych mas. Alę i tu wszelkie tego 
rodzaju horoskopy są mocrio przesadzone 
pesymizm nieuzasadniony.’ W  życiu spele 
ci nem nie wszędzie bowiem tesame nrze 
siarki prowadzą do tych samych rezulta­
tów Nie jest to sprzcrznem z tern. cośmy 
wypisali, gdyż inaczej małe narody, sła­
be klasy nie mogłyby się utrzymać. Na­
tomiast powtarzamy, że splżowem iesl 
prawo społeczne, iż stosunki gospodarcze 
wogMe są podstawą wszelkiego żydo fcpo 
łccznego. setem i narodowego. Należy 
nam stę zatem zwródć wprost do żród.d 
naszego bytu narodowego: do naszych
stosunków elcoaonkznych. Tę podstawę 
maoonlć, urwiard-śŁ zbudować nalcżvde 
musimy, jeśli chcemy wogóle b y  ć. To 
ścttfe matoryallehrczne rozumienie nasze 
go położenia otwiera nam oczy na rozwój 
organizmu narodowego. Bytu narodowego 
olr stanowi ani literatura piękna, ani pie­
śni ludowe, gdvż : literatura piękna sic 
nie ostanie, o Sr _ naród nie będzie miał 
zapewnionego bytu. Natomiast Zaspoko­
jenie potrzeb raatoryalnych pociąga Za 
sobą potrzeby duchowe, a siły gospodar­
cze wreer są przesłanka wszelkiej kuttu-
ry.

Musimy mlc małużyć narodowi — 
dając mu wpierw do ręki talkiem mate- 
ryałny. naturalny chich. Rozwtązaa-e 
kwestyi clilcba je*i mojem zdaniem —  zr 
daniem nnilstotnicj narodowem; kio prry 
czyni się do uzdrowienia ekonomicznego 
mas Zubożałych przez tę długą straszną 
wojnę, nic rpełni czynu humanitarnego, 
sni tytko ekonomicznego, rte ‘spełni czyn

spuszczał swego wzroku. Gdy ciało astro 
□c-ma strudzone spoczynku lub jadła wy 
magoło, stawał przy lunecie młodszy svn 
iego —  poesem dalej sam hadił.

Gnlrwał kometę badacz niezmordo­
wany. »Czegoż chce ten story czarodziei? 
Czyni zabru mu co, że mnie tak wzro­
kiem prześladuje.* Lecz astronom nic U- 
stawat w swem przedsięwzięciu. To jesz- 
c*y więcej rozałerdzflo kometę i — roz­
padł się ze zmartwienia na dwie części...

Nagle zabiega mu drogę anioł i po­
wtarza łzawo swe pyUoiie: -Nic wicbz lc, 
kometo, gdzie ziemia i njeszczęnuy na 
ntoj ród człowieczy?«

•Na ziemi ludz:c7 -  oSfpuwi" gnie­
wnie kometa. —  Znajdziesz tam ty lko  
starych czarowników i młodych zuchwal­
ców...

--  Ach, hiedni ci ludzr! — wzdycha 
anioł. To nadmiar nieszczęść takimi 'li 
czyni. Porzuć swój gniew — wszak g r z e ­
chem nicnawidzieć... *

—  A  szczacie błyszczało i (śniło i 
akry rzucało z prawicy anioła aż km . 
eta, gdy na nie patrzał, rozjaśniła lię 
wzburzona, pochmurna jego dusza.
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narodowy. O ile się uda zsolidsryzowa­
nym siłom żydowskim postawić handel 
żydowski nr nogi, ugruntować go, umoc­
nić jego podstawę, stworzyć rzeszę kwa­
lifikowanych robotników, przyczyn się 
to dla narodu, dla nacyonalizmu żydow­
skiego i dla kultury żydow-skiaj więcej, a- 
niżeu jeśli się powołr. do życia tuzin azkóf 
średnicii i uniwersytet. Nalomast wierzy-, 
my, że uzdrowione stosunki ekonomicz­
ne wywolpiś wybudowanie i szkól i o- 
niwrrrytctu. To jest zasadnicze pojraowg 
nic n»związania tej Icwestyi i dlatego sta 
wiamy postulaty tefth gospodarcze na 
pierwszem mie>ocu.

0  ile nastąpi przobuć v i  pinarws ,w 
Ausiryi w dodm autotomfi narodowej 
—  ; wprowadzenie ord«nacvi okrego" 
wycM w przybliżeniu przynajmniej w 
myśl żądań socjalnej demokraci, to 09* 
szem żądjułiem jrst, by nasze graby mniej 
szóści tniały załatwić (akże specyficznie 
żydowskie kwestyc gospoiSatcZc.

Kuidynahuj jest przsdewszygtkiuu 
k> estya uzoan.a narodowości, jako zaaa- 
<ir organizacyjnej* w następstwie czego 
narody nabędą to. co się w stownictwłf 
pr&wmczem nazywa osobowością prawni,, 
•test (o już w istocie najwyższy czas, .bo 
dotąd narody wogóle były fantozmagoryą 
prawną, jakkolwiek' w praktyce rząd i aa 
ministracya z  tymi żywymi tworem! m. • 
siały się liczyć. — Tu rząd musi nareszcie 
wyzbyć się fałszu w pojmowaniu kwesty! 
żydowskiej, musi przyznać to, co jest ta-, 
ktem niezaprzeczonym, że jesteśmy od­
rębnym ni ludom, marny odrębną rar'- ■ 
wość. T względy czysto polityczne 2 a ten, 
przcmnwiaią, te mianowicie, że uwolci 
lc nas od wiecznie torturującej nas altajr 
natywy w kweatyach narodowo-polity ci- 
nych. polskie, czy ruskie, czeskie czy nie 
micckic i (. d., zaś narody większości po- 
zbdwi pomocnika w uciskaniu mniejszo* 
ści. —  Oczywista* te  t. zw.’ panującym 
iw rodom to nie bodzie odpowiadało, bo 
wol^ ponowami aniżeli utfddę. ezy p i 
kój narodowościowy.

W dalszym ciągu chodzi n to, br gmi­
ny mniejszości narodowej bvły u twórz o- 
nc i dla mniejszości żydowskiej. W  t»na 
względzie należałoby dążyć do (ego. JąV 
istniejące doti d gminy wyznaniowe *  - 
dowskie (kabały) przemienione zostAlr 
natakież narodowe gminy. Ms to Aa nąi 
ogromne znaczenie, ponieważ orgamzi 
cya jest gotową ponadto przy ka słach, 
Istnieje przecież cały szereg instytucji 
Irtóreby należało w yn ikać, wrerzda Z« 
wzgłedu na fundusze kaRalne. Najważntoi 
szym atoli względem JesT ten, że przyna 
leżność narodowa odrazu bedzie daną. v 
innym bowiem mrpidku należałoby z!ł 
prowadzić katarter, co w Polsce 1 w Ga 
ficyi doprowadzić musi do tego itarrn cz ' 
czy, jak! miał miejsce przy konskrypcy* 
w  Galicyi. Ucbromć muśliny naszą etam 
nomcznie slrba ludność o? przymusu: .*!«* 
można nieświadomym politycznie* a sł*1 
bym goepodarczo pozostaudć rozstm  
gnięde Icweatyi prżynaleTnośd naroc • 
w r j. ł>o dziać się będr gwałty.

Gminy żydowskie będą miały szt 
sza kompetencję, aniżeli to dotąd w ^ j 
sternic narodowe) autonomii jest przęw 
dzianem beda one musiały wzląść na ąlv 
większa część zadań gospodarczych i U  
brać się do organłzowanir inrtyłucjó go­
spodarczych I to tak w Królestwie P«*

gęg  .  ................. -  .... .........—L- —1

—  Gdde ziemia?
KomeU wskazał mu długim, ngrast,^| 

promieniem miejsce, p iz.r zTemia 1 u  
duje.

— •Ach! jakże daleko od nieba zbłą­
dziła ziemia —  westchnął anioł.

— To los fatalny w taką przepaść i« 
strącił.

1 puszcza się w drogę.
Tymczasem zsuwały! aa zierar aaśip

nom anioła. Ujrzał teś przez łnartę oes 
lśnjącrgo w iego prrwfry. A jak to fuś 
dawno głosili provocy, jako nad zienda 
krąży, anioł ze szczęśfirm. tok toż i aąi$Q 
nom wnet słę domyślił, żc oto chwhf. t# 
desrła oczekiwana.

Wnet rozniosły ic nowinę dzietm!! 
pc całej z ■•mi.

—  Oto anioł krąży wpobfiżu, niosą - 
szczęście — mawiano powszednie.

Wszyscy astronomowie ustawiali tw* 
lunety, śledząc apiolar co.az t ańUlel, co­
l i  1 bardzii 1 sic zbliżającego. W i)*t H i o 
bliczyli dzień, ba nawet godzinę i misutę 
w  któro* anioł spadnie ziendą.

• W oznaczonym rziuc zbiegł^ się ze­
wsząd tłumy ludu na miejseu wiutazanem
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biciem, jakoter w Galicyi. W Królestwie 
PtAkkicm kwesty* zabezpieczenia mniej* 
•Zbici narodowej jest trudniejszą. Polacy 
bobk-m ate chcą słyszeć o -narodowej* 
Mniejszości żydowskiej, uważają Polską 
za pań«two ściśle narodowe, autonomią 
narodową- nic wyłączywszy polskich su- 
lyalifitów — polskie stronnictwa odrzu­
cają, czyli uważają, żc Pcltkę zam-.cszku*

S tylko Polacy. — Trudno przypuścić, 
; lara zaprowadzone zostały okręci wc- 
c umówionego przez nas systemu naro* 

BBwej autonomii. Nie mniej jednak może 
polski rząd / to w ratererie swobodnego 
rorwefu gospodarstwa polskiego przyznać 
prima mniejszości narodowej żydowskiej, 
r  lo w sprawach kul tur alny eh 1 specyfi­
cznie ekonomicznych. Najlepiej da sic to 
przeprowudz/ć, jeśli sią nawiąże do istnie 
Jących gmin żydowskich / odpowiednio sią 
}a przekształci. Naszem zdantom osią, o- 
kofo której obracać się ma cale życic spo 
iecznc i narodowe żydowskie- stanowią 
l f  gminy. Powoli, powoli dochodzi lud- 
nrść do tego samego zdania: przestaje wi 
dzieć w gminach iródlo złego, ale poczy­
na uważać je za formę doskonałą, której 
dostarczyć należy lepszej treści. Gminy 
żydowskie w Polsce mają ponadto najlep­
sze tradycyc historyczne, —  w Polsce bo­
wiem- jak w żadnym kraju w- Europie, au­
tonomia gmin dosięgła szczytu, prawie że 
nożna mówić o  autonomii narodowe? w 
Polsce przedrozbiorowej.

Polsko nowa, ta, która wyjdzie z tej 
wichury światowej, winna być wierną 
wielki ratradycvom z czasów jej świetno­
ści; czy nią będzie. jest od razie nlepew- 
nero, Bo wogólę stosunki w Polsce obecnie 
nie wiele się różnią od chaosu. Dziś atoli 
mniej trzeba liczyć na sprawiedliwość, 
fak na realne fakty. Żydzi muszą w pierw 
szym rzędzie liczyć na siebie i winni za­
cząć organizować życie gospodarcze, spo 
teezne i narodowe od początku, przy Ze­
spoleniu wszystkich tu pracujących na ni 
wic społeczne). Wogóle na wszystkł# do­
legliwości narodu jest jedna recepta: o r- 
g * «  I z a c y a. —  Nie wfem w  jakiej mie- 
rze to się nam uda, ale to pewne, że od 
rozmiarów orgatdz&cyi zależy nasz byt na 
rodowy. To sobie musimy wbić w  pamięć. 
Celem Zatem naszym jest zdobycie istnle- 
łątoych gmin, przcfaztatccnie Ich w ducha 
tnr^łdowym, otgan*Zowanle życia gospo- 
atihczego. socyaUzm gminny w ścfslem 

0 słowa znaczeniu, by uzdrowić cKory orgii- 
nWn żydowski.. Tylko w ton sposób uda 
nam sią mniejszość noszą ochronić.

Dr. Maks RombIcIś.

Konsskwencyi!
'"'i* Przed kilku dniami obiegła prasą pol­
ską bardzo charakterystyczna drobna no­
tatka* która w  jednych pismach nosiła ty­
tuł* » Wszędzie ci sami,* w  drugich: >Jak 
itydzi przeczuwają utworzenie państwa 
czeskiego* hp.

Notatka ta opiewała: 
r * i-Prarki »CZech« denosi, iż ostatnie 
BI-czasy żydzi na ziemiach czeskich tłu- 
frjffle poczynają swe dotychczasowe na- 
jrwfska zmieniać na czeskie. Tak z Kleina 
staje się odraza Maty, z Silbersteius Sre­
brny itp. Już S tysięcy Żydów wniosło do 
odpowiednich władz żądańTc o zmianę n- 
ą^ędową nazwisk.

Gazeta widzi w tem dowód, że Żydzi 
już teraz przeczuwają utworzenie pnrr- 
szłego państwa czeskiego, do którego 
wstąpić cKcą z nazwiskami czysto nm  
skiemi, żeby nawet z nazwisk nie zdra­
dzić swego nieczesldego pochodzenia*.

Ile prawdy zawiera oowyżaza wiado­
mość. me jv»t nam wiadomo. Znając je­
dnak dotychczasowy kora asymttałorslilej 
polityki żydowskiej i jej smutne moralno 
rezultaty, przypuszczamy, żc z pewno­
ścią znajdą się w  Czechach dość liczne 
jednostki żydowskie typu, zwanego u nas 
popularnie — mostkami. Ludzie ci, prze­
czuwając zmianę kursu politycznego w 
Czechach względnie radykalną zmianę w 
osobach •pauósr i władców*, zmieniają 
również naprędce swój Kabitas polityczny 
aby w decydującej chwili nic zostać — 
poza nawiasem... Przeciw tej polityce, 
która na gruncie galicyjskim zrodziła 
swego czasu nagły zwrot od centraliz mu 
niemieckiego do moszkowstwa ns usłu­
gach możnowladców polskich, walczy od 
lat ns rodowe żydostwo, proklamując ha­
sło polityk? nie polskiej i nłc-nttkłe? w 
Galicyi- nic-nlcmicckicj i nfc-czcskej w 

Czechach, ltvZ wwzędze—polityki żydów- 
sktj, szczerej i otwarł cf.

Dlaczego jednak prasa p o I s k.a z po 
gardliwym gestem wakazuje na obecną 
metamorfozę wśród Żydów-asymilfilorów 
czeskich? Czy widzi również i ona w tern 
coś poniżającego, aby Żydzi wyshigiw tli 
się każdorazowym raoTnowładcom ł Zndc 
ninll swe przekonania, ilekroć zachodzi 
po temu »potrzcba«? W takim razie cie­
szyłoby nas niewymownie to niedopo­
wiedziane uznanie naszego starego, nie 
od dzisiaj podkreślanego stanowiska.

Bo chyba nie przypuszczamy, by pi­
sma polskie, wytykając Żydom w Cze­
chach Ich obecną »czcchizacyę«, chciały 
przez to powiedzieć, żc powinni oni zo­
stać tem, czem polityka asymilatorska 
ich uczyniła, tj. Niemcami.

A więc —  trochę konsekwcncyił Żą­
dając od Żydów asyniilacyi w  duchu pol­
skim w  Polsce- tj. zwalczając tych Żydów, 
którzy państwowo są Polakami a narodo­
wo Żydami, —  proklamujecie asymflacyą 
niemiecką pod rządami niemieckimi, cze­
ską pod rządami czeskimi, a ukraińską 
pod rządami ukraińskimi.

Dziś, w chwilach historycznych prze­
wrotów, nie czas zaiste na tego rodzaju 
lekkie, niekonsekwentne traktowanie spra 
wy żydowskiej! Prasa polska, która cne* 
być polityczną wychowawczynią społe­
czeństwa polskiego, powinna wobec sprtl 
wy żydowskiej zająć jasną i stanowczą 
postawę! Powinna to uczynić nie z t  
względu na Żydów, wobec których oie 
ma żadnych obowiązków, ale ve względu 
na powstającą Polskę!

M AŁY FEJIETON.

POGRZEB W OKOPACH.
A  gdy w słotne, smutne rano.
Gdzieś za borem go chowano —
Nic dzwoniły jemu dzwony 
W kurhan krwią zamglonv!

I nie było strojnie, tłumno,
Za tą szarą, chłopską trumną,
Trzech z nas niosło ją —  za nami 
Dwaj szli z  łopatami.

j Nie młał tu on, w  grób rzucony- 
Ani dziatek swych, ni żony,

1 Ni matuli, co wspotuk»«
Jedynego syna.

Jak pokutnik żegnał życic!
Z świata zszedł bez księdza, skrycie, 
Choć na cierniach pok-gł Chwały — 
Łzy sią nśe polały, •

•  *  *
Nieme go żegnały slowa<
Sałat! . . .  salwa honorował 
A  wróg. co i w grób się wdziera 
Zagrał -Reątricm* z gwero.

Gdy skreślałem druha z listy 
Skropił nas grad kd  ognisty, 
Skryłem trupa wnet przed niemi 
W gradach zimnej ziemi.

I urosła znów mogiła 
Co wśród kd  się w  krzyż stroiła,
Na nim czapka krwią splamiona 
I . . .  kracząca wrona!

9 m
Uśnij, uśnij, towarzyszu!
Niech Clę łkania brzóz kołyszą!
I.o» i mule w Twe ślady wiedzie — 
Przyszły mój sąsicdide!

Karol Rosenfdd

Z DNIA.
— żydowska Koosfytaaata w Palestyn!*. Z 

HsfÓ Jonam i Ns mocy uchwały drogiej iwzyfle- 
(owawczr? konfereneyi w Jaflio żydówka ' oa.ty- 
tuanla w Palo*tynlr roitanto zwołaną za 2 ralt- 
rlącc.

— Palaatja t  dh żydśw. Londyn. Manche- 
Mrr Guardian, piazm Rząd oHoraatotti iwnai zrzec 
się auwcrctmoicl nad Palestynę”, Syryą, Mczopola 
mlą i Armenią. Uregulowanie tych spraw ia{mio 
*ię k(mgin pokoiowy, Krafc Ir należą do /fcydów, 
Armeńczyków ild.

— Rada Narodowa •Jagoslowtsa*. Lablaos. 
W dniach 5-ym i 6-ym października b. t, odbyły 
się w Zagrzebiu obrady polityków południowo- 
ałowłi6*kh. na łrtArycb uMenówfono -Radę Na­
rodową* Jugosłowian. Rada Narodowa w Zagrte 
baa przetkała powhanU narodowi polskienm i cza 
skiemu, wyalosowawary depease do posłdw Głą- 
biśsltlogo. Witosa i da Jtady Narodowa] w Fradze.

— Rząd polski ni* tyczy' sobto u-trzymasia 
okupacrŁ Warszawa. BejrfiśskC *Lokahnzeitoi« 
»  dni-, h. b nt umieścił notatkę, jakoby rząd polsld 
Satądał od Niemioc utrzymania oknpacył wojsko 
wej w Polsce. W  odpowiedzi na tą notatkę o-

Jcza wydział prasowy rady miatstrdw. ii iest 
ona abeotutnie bezpodstawną i ta rząd polaki nie 
swmooł ttę do władz niemieckich t  tądnemi pro- 
pozycyamł w sprawie utisymaub okupeeyl wnt- 
ekowej.

— Wojska polskie i czsskk we Wiadywo- 
stolre. Petersburg. Według doałasienia z Włady- 
wostoku, w tygodniu ubiegłym wylądowały lam 
wojsks polskie i czedtie z Ameryki i udały się 
natychmiast przez Irkuck, na kont czesko-slowa- 
chi w stronę Pensy.

— Tnreya a  Polska. Konstantynopol. (Pol­
ska. Ageneya Prasowa.) Władze wojskowe tureckie 
oddeły rządowi’ polskiemu do dynpeeycyl wszyst­
kich jeścdw wojennych norodowotd polskiej, prze 
bywających w Turcy i.

—  Grey o a ocle Wilsona. Loadys Rtulet. 
Lord Grey wygłosił w Weetmkutsrzo mowę, w 
fctńrel wyraził zgodę na notę Wilson o. Grey o- 
Ssrteacza, te przyszły związek narodów nśe ma 
en mytli utrzymywania snpreroaeył nad famym! 
narodami Niomców nie msins z tego związku 
wykhiczyi. chyba tylko z tego powodu, te katdy 
rząd, nalelący do związku, aras? reprezentować 
naród srołtry, zdecydowany I przestrzegać zadaś 
awfązhe

Ultimatum Rady Raganoyjnej-
t

Zatarg t  Boselaraa.

Waruawa, 1 1 . pażdzicipj!^

Rada Regencyjna wystosowała do jjcu 
Bescicra następujące pismo:

W  odpowiedzi na Vion>o Watecj kl. ; 
łencyf z ditła 28-gc urzc£nla r. b. nr- 38 8 , 
406, mamy zaszczyt donieść co nast-jpi,;0.

Zamierzone przez Waszą Eksc. 
przekazania władzy polak.ej dal&cc gal;^ic 
zarządu są tak małej domosłośti i znacie, 
nia, żc rodzi się pytanie czy wogóle 
tułano gałęzi admlnlstracyi zasługuję. i> ,. 
mimo to Wasza Ekseeleneya uczynił je â- 
Icżncmi od tego rodzaju zastrzeżeń, które 
nie odpowiadają ani charakterowi, ptr.. 
znanemu nam na mocy patentu z dp. 12 
wnześnia 1917 r« jako najwyższej władzy^ 
Królestwie Polskim, ani godności nąda pój 
skiego-

Wohoc lego, żc nicwzniezcnic sloimy 
przy zasadzie natychmiastowej odbudo> v 
Państwa Polskiego, musimy stanowcze żą‘. 
dać przekazania Rządowi Polskiemu ga|c. 
ri adminislracyi w  możliwit szcrckim 7a. 
kresie, wnrunki zaś, postawione pr/rj- 
Waszą Ekscetcncyę, stanowcao odrzę.

Zaznaczamy nadto, żc stanowisko, n. 
jęte przez Waszą Ekscelencyę w wyżej p-> 
mienionych pismach, musi Poci.ygnąć 7a  v> 
bą niepożądane skutki w rozwoju dalr/.ych 
stosunków między Państwem Polskicm 3 
Rzeszą Niemiecką. v

W a r s z a w a ,  4. października 1918 r

ł  Alclcsandcr Kakowsld, Arcybiskup.
Zdzisław Lubomirski.

Józef Ostrowski,
H. B- Broniowski. Prez, Ministrów.

*
Odpowiedź gen. Bescicra.

Warszawa, 7- października

Do Wysokiej Rady Regencyjnej Król. 
Polskiego-

Szanowne pismo Wysokiej Rady Re­
gencyjnej z dn. 4-go bm. (nr. 929r a 13) o- 
trzymałem i mam zaszczyt na nic uprzej­
mie odpowiedzieć, że oceniając przedsta­
wione punkty zapatrywania, powziąłem 
postanowienie nie upierania się dłużej przv 
warunkach wspomnianych w mojem piś­
mie z dnia 28 j{& z. m-, a wynikłych z ro:- 
wid«A prawnych.

Zajęcie takiego stanowisko umożli­
wiły mi. ku mojemu szczególnemu zad^ 
wołeniu zasady, zawarte w dzisiejszej de­
peszy Kanclerza Rzeszy Niemieckiej do 
K i d y  Regencyjnej.

Proszę uprzejmie Radę Regencyjna pi- 
Iccić Rządowi Królcwsko-Polskicmu, aby 
mi możliwie odwrotnie przedstawił do­
kładne propozycyc, dotyczące rozmiaió* 
i terminu oddanie gałęzi adminislracyi, k(«> 
rego sobie życzy.

Życzliwe stanowisko, jakie sądzę sa"| 
zajmowałem zawsze względem Wysokiej 
Rady. Regencyjnej, wpłynie pomyślni'-’ 
mam nadzieję, przy wzajemnem, na po10 
zumieniu oparłem, zaufaniu na dalszą b" 
dowę Państwa Polskiego-

v. Boseler, gencral-pułkewni!*

W  1
' t n  lał ścisk, wrzaak, hałas, bójka... Za- 
M y sły noże...

 ̂ Kałuże krwi ludzkiej rozlały się wo­
koło, charkoty konających biły w nie­
biosa.

Zobaczył to z góry an:ol i sil wszyst­
kich dobywszy, zawołał:
^-•Przestańcie! Przestańcie! Niosę szczę­
ście dla wszystkich, dla wszystkich.

Nie słucha tłum.
A  gdy anioł znalazł się już blisko nad 

^emią i włdzał na niej trupy w strugach 
Itrwi brocząc i słyszał lamenty i jęki ko 
nających — spłynęła z jaanycb tego oczu 
wielka, okrągła Iza i spadła na Szczęście.

Od tego czasu plama okryła promień 
ne szczęście.

Opowiadają też. że anioł, strudzony 
awą wiekową tułaczką j wstrząśnięty wi­
dokiem. jaki mu się na ziemi przedstawił 
—  omdlał a szczęście z prawicy mu w y­
padło.

Podnieśli je ci, co stali najbliżej.
Szczęśliwi!...

Z teatru im. Słowackiego.
> Dłi szczęścia* Stanisława Przybyszew­

skiego.

Pierwszy »wieczór czwartkowy* prZc 
żyliśmy pod znakiem górnych rerafhl- 
niscencyi.

Sięgnijmy okiem wstecz, gdy koryfe­
usz »młodej Polski* tchnął świeży prąd w 
literaluą polską.

Na dźwięk muzy Przybyszewskiego, 
nieustraszonego pogromcy wszelakich 
konwenansów i iilistcrslwa coś cię w nas 
młodych gwałtownie rwało, coś burzyło, 
jego niepokój i ból twórczy odczuwaliśmy 
z  bajeczną intujcyą, a oryginalne poglądv 
hasła bojownika nowej sztuki wchłaniali* 
śmy w siebie jak uczniowie Pytagorasa 
nauki mistrza •••

Z tej czci i hołdów, jakie oddawaliś­
my niezłomnemu strażnikowi świątyni mi­
łości pozostały tylko szczytne wspomnic 
nia.-

Drogowskazy jednak Przybyszewskie­
go, nictzschcańskim językiem ogłoszone 

Jongi w >2 ychx mają i mieć będą walor
• • *. -. f .. :.*i • • . -..... •*, . ...

żadnych praw — pisał —  ani moralnych, 
społecznych, nic znamy żadnych 

wsgłędów; każdy przejaw duszy jest dla 
nas czystym, świętym, głębią i tajemnicą, 
skoro jest potężny.

•Poza ciasnym kółkiem świadomych 
stanów naszego Ja jest ocean wewnętrz­
ny, morze tajni i zagadek, kędy się wi­
chrzą dziwaczne burze, są lam kryjówki 
sezamu, pełne nieprzebranych skarbów j 
cudów i rzeczy w  słowa nic ujętych.* 

Sztuki w których ilustrował swój 
światopogląd, przeżyły się.

Dziś możemy sine Sra et studio spo­
glądać na wulkaniczne prądy jego drama* 
tycznej produkcyi która przeblysła jak 
olśniewająca błyskawica na tle ciemnego 
horyzontu.

Wiemy, żc w pierwszym dramacie 
Przybyszewskiego porzuca Mlicki *d'a 
szczęścia* Helenę zagnany huraganem u- 
czuć miłosnych do OlgL

Czyż taka zmiana ukochanych har­
monizuje 7. poglądem autora, że miłość 
to kosmiczna potęga. » tęsknot a do abso­
lutnego zespolenia się dwóch płci*?

Trudno pomyśleć, by tedo rodzaiu

jednego dnia wykreślić z duszy- aby j13' 
zajulrz puścić się w  zawrotny, śmierlclnY 
taniec miłosny z inną.

A  może ma słuszność Mlicki sądząc 
żc pierwszą miłością jest Olga? Stel3'" 
łącząc się z Olgą. myśli jednak bez prze’* 
wy o Helenie

Dlaczego? Przecież miłość u w o " 
autor »Z!olcgo runo* za tak wielką i ś»‘*< 
tą za taką symbiozę dWóch płci, d“‘ ' 
cycb do swego Absolutu, że musi 
nąć wszelkie głębie duszy człowieka, nl£ 
pozostawiając miejsca na Inne myśli- 

Ten psychiczny stan Mlickłego u7:3 
sadnia Przybyszewski wyrzutami •uB!'c] 
nia, które jego bohateróm zatruwaj* * r  
żdą chwilę. Za winę ponoszą oni 1r̂  
wpadając w pełną katuszy otchłań życ'3' 

Dusza każdej z jego postaci fes! ł»K’ 
by Walhallą o 400 bramach —  przez 
żdą z tych bram wciskają się żmfi* e,e'' 
pień i zgryzot, upiorne widziadła °  r0ł 
czapicrzonych, krwawych skrzydłach- 

U boku słabycb i cnwicjnych M!lcfk!C, 
i Olg stawia zdecydowanych Zdziarskie ■ 
•jadowite pająki*, nadludzi bez •bfUP 
lów, których jedynem zadaniem jc*ł• ,

I
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A«* ■ .NOWY DZlluNNlK. Sir.

fydewskie manifastacyt naro­
dowe —  zabroniona. .

jak się dowiadujemy mające się od*
w Krakowie z&romadzcnlr publiczne 

J  poniedziałek 14 bm. nie odpędzie się z 
powodu ukazu Dyrckcyi polityi, rnlo- 
{niast ma' odbyć się zebranie poułnc na 
podstawie par. 2. ual. o Zgrom, w sali st:- 
war7.yszcnia »Syon«, Stradom 13 o godz. 
g.mcj wieczorem z porządkiem dzień 
uyin: »Zydzi a pokój światowy*. Kto nie 
otrzyma na czas zaproszenia, mole się po 
nie zgłosić przed poluunicm między go Iz. 
9 tą a 1-szą i popołudniu między 54ą a 
7-mą w  sali stowarzyszenia »oyon«. —  *

Jak nam właśnie telefonują ze Lwc* 
wa, znbroniła poiteya i tam, podobnie jak 
i starostwa w wielu innych jeszcze mia­
stach galicyjskich* odbycia publicznych 
zgromadzeń żydowskich z  tym samym 
porządkiem dziennym.

W  chwili, w której narody przecho­
dzą do głosu,, w której proklamuje się ze 
wszech stron hasło samostanowienia na- 
rodówT zabr inia polieya w Krakowie i w 
całej Gęriicyi, odbycia zgromadzeń* na k'.ó 
rych w sposób najnicwinnicjszy w świę­
cie mają być omawiane postulaty —  bol­
szewików’? rewolucyonistów radykal­
nych? —  nie! —  ludności Żydowskiej na 
ziemiach polskich. Wątpimy, czy cfutno- 
iółtoić władz galicyjskich k iie  im w spo 
sób tak drakońsko nierozsądny zabraniać 
zgromadzenia się obywateli Żydowskich 
Obawiamy się mocno* Ze panowie ci są­
dzą, iz leZy -w interesie polskim, by Żv 
dom w  fe:i chwili- kneblować usta.. Jeśli 
istotnie tak sądzą, to nie wiedzą w swej 
poZafowania godnej ograniczoności, Zr 
nie wyświadczają swutem postęp o war lem 
wcale przysługi swemu narodowi... Ucisk 
nigdy jeszcze nic przyniósł nikomu do­
brych owoców, a zawsze wzmacniał tyl­
ko uciskanego. Żydzi nie będą pod tym 
względem wyjątkiem!

Informują nas. Ze syońska • naczelna 
Rada partyjna v  droży energiczne kroki 
przeciw gwałceniu swobody publicznego 
manifestowania woli narodu żydowskiego 
Wobec tego termin zebrań manifestacyj­
nych we Lwowie i w  kraju przesunięto 

koniec bm.

KRONIKA.
Kraków, 12. października.

Manifrs/acya w  Krakowie. Kra­
ków przczył sobotę pod znakiem mani­
festach I narodowej. Wszelkie inslytuęye, 
szkoły, zakłady f  sklepy były zamknięte. 
Od wczesnego rana gromadziły się na 
ulicach tłumy w radosnym i podnieconym 
nastroju. Rada miejska odbyła w  połud­
nic uroczyste posiedzenie i  uchwaliła 
tlckldracyę (którą podajemy gdzieindziej). 
Dcklaracyę t«j odczytał pr«z. Fedorowicz 
z balkonu sali konferencyjnej zgromadzo­
nym (tumom* poizcm przemawiali posło­
wie Tetmajer i Daszyński. Wieczorem 
odbyły się w obu teatrach miejskich mani 
fcslacyjnc przedstawienia. W  teatrze im. 
•!• Słowackiego odbyło się uroczyste

przedstawienie ^Przyjaciół* Fredry, po 
przedzonc odegraniem hymnu »BoZc, coś 
Pokkę- i deklamacyami utworów patryo- 
tycznych, wypłoszonych pracz artystów

w teatrze powszechnym złożyły się 
na ptogram uroczystości odśpicwaiyc z 
towarzyozenicm orkiestry hymnu >Bołe, 
cos Polskę* pracz cały. zebrany r*a scc-’ 
nic. personul tcdlralny i zgromadzę i.«. w 
teatrze publiczność »!Iymn tryumf ktny* 
Józefa Wiśniowskiego wygłosiłjirtyita na 
szej sceny, p. Kucharski z akompania­
mentem kapelmistrza, p. Rudnickiego, 
który w  czasie dcklamacyi odegrał PoT>- 
ncza A-dur Chopina. Na zakończenie u o 
czystości artyści teatru odegrali utwór 
Kamińskicgo —  »Krakowiacy i górale* z 
narodowymi tańcami i zastosowanymi do 
dostojnej chwili obecnej kupletami.

—  Manifestacyjne ppnedzenie Rady 
miasta Krakowi odbyło się wczoraj o 
godz. 12. przed poł. Prczyacnt Fcdcn- 
wicz wygiosl! przemówienie, w  którem 
podkreśli! radosne nastroje* ożywiające 
dziś naród polski, złoży! wyrazy hołdu i 
głębokiego uznania Radzie Regencyjne!, 
która dorosła do dziejowej chwili, g iv  
przez swój politycznie przezorny rząd 
uchwyciła najstosowniejszy moment dla 
ogłoszenia manifestu z  ?• października.

Prezydent wezwał do zgody i jedno­
ści i dał w yraz nadziei przetrw inia wszel 
kiej czekającej jeszcze udręki, a z >uta- 
n;ei.iy wreszcie zgoJni, jednomyślni i ró­
wnouprawnieni na wolnej ziemi zjedno­
czonej. niepodległej Polski.*

Imieniem prezydyum miasta złożył 
następne prezydent następującą dekli* 
rncyę:

Rada króirwj kiego stołecznego mta- 
s/a Krakowa zebrana w dniu 12. paździer­
nika na nadzwyczajne uroczycie posiedze­
nie wyraża najwyższą radość, żc precn- 
kające wszystkie wars/wy całego narodtt 
polskiego hcz względu na dziclęcc go gra 
n/co wielkie hasło zjednoczenia i wy­
swobodzenia ojczyzny znalazło wyraz 
w manifeście iśady Rcgcnc;*jne) i przeka 
Zanc zostało całemu narodowi polskiemu 
jako wskazanie drogi i obowiązku dn/a 
najbliższego.

Rada stołecznego królewskiego mia­
sta Krakowa, kierowana dążeniem ku zje* 
dnoczeuiu i  niepodległości całej Polski, 
wypełni swój obowiązek orocy 7 ofiary 
dla ostatecznego ziszczenia tego najwyż­
szego wskazania narodowego wierrJc, 
kousckwen/nic i wśród wszclk/ch okolicz 
n oś ci.

Rada królewskiego stołecznego mia­
sta Frakowa poleca Prezydentowi, by za­
wiadomił o powyższych uchwałach Radę 
Regencyjną wraz zc złożeniem Jej hołdu 
i życzeń serdecznych .aby wierno swoje­
mu obowiązkowi wraz z  reprezentację 
całego narodu doprowadziła naród polski 
szczęśliwie I szybko do tego przyrodzo­
nego celu — zjednoczenia i inepodlcgło- 
śd.

' Niech żyje wolna niepodległa zjedno­
czona Polska!*

Okrzyk ten Rada miejska 7. zapałem 
powtórzyła, poczcm  odśpiewaniem hym ­
nu tJcszczc Polska nic zginęła* zakoń­
czyła się uroczystość.

Nadesłane.
Za rubrykę tę radakejra Bk edpov lado.

•  M M I CS *» .w t «#•«•« •

Do serc żydowskich.
Podpisani zwracają się z gorącym a- 

pclcm do fepołuczvńalwa żydovv.h,cgu o 
poparcie rooiulne i malcryalnt instytucyi, 
której zadaniem jest przyjście z pomocą 
biednym i nieszczęśliwym żydo.n. Po dłu­
gich staraniach udało się c „n zorganizo­
wać koiuUel mający za zadanie urządze­
nie schroniska dla biednych i bezdomnych 
Żydów, dla łych tułaczy, którzy bądź 
przyjeżdżają de Krakowa na leczenie się 
w szpitalach, bądf tylko przez Kraków 
przejeżdżają a pozbawieni są zupełnie 
środków do życia.

Ponieważ urządzenie takiej instytucyi 
i wyposażenie jej w irodki mogące sku­
tecznie łagodzić nędzę bezdomnych Ży­
dów wymaga znacznych funduszów, ape­
lują podpisani przedstawiciele komitetu 
do społeczeństwa żydowskiego o popar­
cie i pomoc w formie datków i ofiar i spo­
dziewają się* że społeczeństwo żydowskie 
pospieszy z pomocą w tej koniecznej i 
szlachetnej pracy. Dutki przejmować się 
będzie w  miejscu później wyznaczyć się 
mającym.

Za komitet organizacyjny
Jnds Hochmann

• •■•■•uli****! um iiM M H m H iH H iiia iii.ia

ifc itiiiiii Eniiińi.
i/.r. Stow. dla dawania nocnego bezpłat­
nego przytułku zamiejscowym i miejsc 
vym Żydom bezdomnym . Hacbnisas Or- 
chim* w Krakowie, odbędzie się w  nie- 
dzielę, dnia 1 3- b. m. o godz. 6. wiccz w 
sali -Tlojchc Schił*, Józefa 36.

Za Komitet organizacyjny

Juda Hochmann

dostali się pod koła miażdżącego ich losu.
Wobec przebrzmienia scenicznych u- 

[worów apostoła >sztuki dła sztuki* mc* 
|e nasza uwaga głównie na grze się ską­
pić.

Czwartkowe wznowienie żadną mia­
rą nic czyniło zadość w yiuogom kultura!- 
nej publiki, dla której to przedstawienie 

myśl intencji dyrckcyi było przczna- 
czonem.

Cilubnym wyjątkiem jest p Sosnow- 
s1' i. a częściowo i p. BcJnaiZcwska. P. 
SosnoMki głęboko przemedytował sza­
tańską psotać ZA uarskiego —  miał m jł 
mcnla doskonałe; z wnikliwą obscrwaeyą 
Psychologiczną oddawał własne udręki, 
rozterki duchowe i suggcslywną moc od­
działywania na otoczen*c. Niezrównanym 
hVł w sccnit, gdy jak lugrys rozsZarpv- 
£’ał duszę Heleny i zaludniał jej mózg kłę 
bowiskiem samobójczych myśl! w scenie, 
My z najtajniejszych zakamarków iwej 
Szarganej duszy wyrzuca obraz upior­
a ch  w Izy i, oraz w chwili, gdy Z demo­
niczną radością wbija w  serce Mlickicgo 
s* f e t  wieścią o  utopieniu pierwszej ko-

_ Jedynie Z początku nterwszego aktu 
Za neto było w  p. Sosnowskim spokoju.

r. Bcdnarzcwska wyglądała,na »ze* 
••ute dziecko bogatych rodziców, wycho­

wana w  zbytku i pieszczot oclu. Była zbo 
łatą i znękaną walką o szczęście*, w poj­
mowaniu roli — tylckroć kreowanej —  
daleką od szablonu. Kreacyi swej daje je­
dnak podkład zbyt izuwy, a w  momencie, 
gdy czepia się nóg Stefana* by go zatrzy­
mać, nłr stanęła rto wyżynie.

Mlickicgo odegrał novo  pozyskany 
artysta p. Staszewski, klurego glos jest 
bez baruy i dźwięku. Był nienaturalny, 
w  ruchach sztywny, jakkolwiek widocznie 
dużo pracy v  rDŻył w  swą rolę, którą fal* 
szywie pojął* dajac postać półobłąkanego, 
zamiast neurastenika, bezsilnie motające­
go sic w zatrutych sidłach życia.

Należy popierać młode taicola. ale 
nie można przecież na ich barki wkładać 
zadania; któremu w£>lc podołać nic po­
trafią!

Dlaczego tej roli nic poruczono p. 
Brzeskiemu, którego p. Trzciński nrzcsir- 
dlił du teatru powszechnego, jakkolwiek 
len miody artysta —  raimy powierzania 
mu mniejszych ról —  ujawnił wybitny ta­
lent i wczucie się w odtwarzane kreacyc. 
P. Drzewiecka jako Olga olśniła powa­
bem i gustowną toaletą w trzecim &k~<c 
—  ale głos jef nic odnow,adai przcżvtvm 
•tanom psychicznym. Za mało w mai było 
dcmonumu. za dużo pozy.

3p*eyaltsf» chor. tuza, bom , gardła I glotu

Dr. Adotf Schwarabart
powrócił z Władali po 
proL Aiex«adra 1 Frói 
uL Surowłilna 4 (Ul*tŁ nlędzymbot 3119).

•tudyach kltclrzByck 
Alexaadra i Fróicbclia. Prz” ,roo|* od i — ł  
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—  Reforma statutów miejskich. Wezo 
raj odbyło się posiedzenie członków ko- 
misyi statutowej, na któroj pi ZtJ tawicic- 
Ic wszystkich klubów f^dnomyślnie uchwa 
liii zraicnć statut mejski w następujący 
sposób:

1. Usfanau la się kuryc powszechną z 
18 mandatami,

2. W  kuryi tej wrbierać s i t  będzie 
w  jednym okręgu wyborczym z  całego 
mias/m

3. na podstawie proporcjonalnego 
prawa wyborczego według lisL

W ten sposób została dclinitywn e 
załatwiona sprawa dotnoEralyzacyi gmi­
ny krakow&kicj, albowiem zatwierdzenie 
uchwal komisyi statutowej przez Radę 
mejcką -est ;wnbee jednomyślności klubów 
czystą formalnością. Fo zatwierdzeniu 
uchwały nastąpi na razie nominacya 18  
nowych członków Rady Miejskiej.

—  PrZcc/w uchodźcom. Na posiedzę 
uiu wiedeńskiej Rady miejsiucji jeden 2 
radnych nawiązując do manifestu Rady 
Regencyjnej i ucbwefy Koła twierdził, żc 
Poiacy gotują n\ą do odlotu Z Auslryi i 
żąuał, by z Wiednia utunięlo wszystkich 
uchodźców galicyjskich. Przy tej sposob­
ności zarzucił uchodźcom , żc porobili w 
Wiedniu majątki i wy* c*łą z  miasta środ­
ki żywności. Burmstrz odesłał wniosik 
do zbadania przez magistrat co do poczy­
nionych zarzutów.

—  Odkrycia bakcyla •hiszpanki*. 
Budapeszteńskiemu bakreryologowi dro­
wi Włodzimierzowi Schulzowi udało się 
odkr)\  bakcyl bszpańskicj choroby. 
Szczepienia dokonane przezeń daiy pozy 
tywny rezultat. Dotychczas zaszczepiono 
14 źołnicrzv. U pacycntów po 24 godzi­
nach nie tylko gorączka ustępowała^ lec? 
także nic znajdowano u nich nawet śladu 
choroby.

— -  Sprzeda - nal/y. Magistrat podaje 
do wiadomości, 'żc racva nafty na pa­
ździernik br. wynor! dln kategoryf A  fti. 
gospodarstw domowych 2 litry, dla kate- 
goryi C. tj. p-zcnr•»ło w ców  ą litry. Z po­
wodu późnego nadesłania kontyngentu, 
śHepv rejonowe wydawać będą nafłc n£l 

'legitymacje od dnia 15. bm.

 Ambulatoryom dla. nerwowe cho­
rych w klinice neurologicznej Uniwersy­
tetu Jagiellońskiego u!. Kopernika 48, zo^ 
stato otwarte. Przyjęcia codziennie, z wy 
jątkicm niedziel, od godz. 8— lO przedpoł;

—  Wydział stow. rSyon^ zawiadamia* 
żc codziennie od godz. 3— 9 otwarta jest 
czytelnia (Kraków, Siradom 13) wyposa­
żana bogato w cały szereg gazet żydow­
skich hebrajskich, polskich i cf««icckich.

—  Pakiety do Tryestu. Dyrekcyu poczt 
komunikuje, źe ministerstwo handlu zt o- 
sło reskr>T>tem i  dnia 7. październiki br,.’ 
wszystkie dotychczarowe ograniczenia w 
przyjmowaniu pakietów prywatnych do 
Tryestu.

— Ciągn/e&lci loferyi klasowej. Przy 
wczorajszem ciągnieniu 5 klasy 10 i u- 
slryackiej loteryi klasowej padły głów­
niejsze wygrane; 20.000 kor. na los nr. 
103.772 po 2000 kor. na losy nr. 12610, 
34430, 119375, 125.192,

—  Zwinięcie gospody ar/ys/ycznej. 
Cospoda arlysiów teatrów miejskich* pto 
w&Jzona z wielką ofiarnością przez f - 
Czaplińską, została zwiniętą, a inwentarz 
przekazano kuchniom miejskim wojen­
nym,

— O ucieczce mordercy Wrcskyego 
informują nas ze stron miarodajnych: Od 
czasu zasądzenia był Wresky pod st^lfp 
dozorem* a mianowicie ulwoi-zoną była o 
sobna straż, składająca sie z  6 żołnierzy, 
i 1 podoficera, któremu oadane było kie­
rownictwo dozoru. W-csky był skuty 
kajdanami u rak i nóg, które opatrzone 
byty zsmkaml. W  celi było stale? dozor­
ców. którzy mieli Wreskyego pilnować 
Przed oknem celi stale trzymali straż 2 
żołnierze z karabinami. W przybyłem 
podwórzu równie? stał żołnierz z karabi­
nem.

Mimo to udało się Wreskycmu zbiedz. 
Przypisać łc należy albo porozumieniu ic  
strażą — w tym kierunku toczy się ostre 
śledztwo —  albo też sprzyjającym okolicz 
nościom a szczególnie zupełnemu brako­
wi żwialła wskutek słabego napływu ga­
zu i deszczowi w czasie ucieczki. W  to­
ku będzie śledztwo będzie miało Za Zada­
nie wykryć, który z jego współwięźniów 
dostarczył mu instrumentów, gdyż Wret- 
ky przepiłował kajdany u rąk i nóg, jlkc 
leż mocne kraty u okna celi.

Ze sportu. Craco.ia — »3j  F. C.« 
2 :1  (2 :0 ). Wi rJL powyższy nie świad­
czy o niższości gry Cracorii, której a tik* 
grat lepiej niż na ostatnich zawodach. 
Zwycięstwo zawdzięczają Węgrzy jedyne 
swemu znakomitemu bramkarzowi z « v  
gowi, który ataki raz po raz przypuszero 
nc z zimną krwią, odpierał. Sędziowsł 
p. Wc* akowski.

— Ograniczenie rnefan kolejowego. Mfnhrtr- 
*two kolei o£lacza: Dotkliwy* brak lokooiotyw; 
gla i perfeonulu, którego szeregi dziesiątkuje tafta- 
enza niszpadska, zmuszają zarząd kolejowy do 
częictowego ograniczenia ruchu pociągów osobo­
wych f jrotpiciznych i ło w najoIPszym czasie, 
aby t-raoiliwió ruch pociągów workowych I cię­
żarowych z węglem i Środkami spot-wczem*

Ograniczenie to wchodzi w tycie 30 paździer­
nika nc jrrzećłąg około czterech tygodnL <

— Włamanie. Do f„bryki liklei&w ^Markusa 
w Wagstadzie włameti siu z koriceui zeszłego tn%- 
siąca 2 Zołnicrzcr3<tf>ryci: jednak spłoszono fltt-  
c a t  rabowan.z (abrykL Uciekając porzucili wla- 
m rwaczc torebkę ręczną w ktiirej znaleziono,na­
rzędzia, którcmi się posługiwali, oraz Lartecgflą 
t  pieczątką rakładu ilutars»‘eg* S-rai za S f ‘A-

"glłizu, Na podstawie tych poszłaków arcsztnwShe 
Sprarzr jako podeirzaBego o dostarczenie narzę­
dzi do wlamenU, •

—  Menizciw* atuiąca. Polieya „reitlwwrh 
21-letnią Matyę MaZłanką słuiacą, która stoadłr 
swej pracoóawczrnl P. lek li Jaworskiej zamiesz­
kałej przy ul. Wielopole 11. garderoby I blalicpę 
wartoici 7000 koron. syn
Ropcrtuar tratru m/tj. Im. J Słowacłdcgo

Niedziela. 13 bm.: popol.i ■*Zawód* 
M. Szukiewicza: wieczorem: *NiebicskJ
lis* Fi. llerczcga.

PoTł.rdZialtk, 14. bm.: sWesele* SU 
Wyspiańskiego.
Reperluai njcfa j  . ifft.ru oowizerłinegc,

Niedziela, lJ bm.- popoł.i >Biutv kap­
tur*. winzorum. »Krakowiacy i górale*

Poniedziałek, 14. bm.: »Róża Stam­
bułu*.

Z GALICYI I KROLC^TWA.
— Ckolatn w  Warazaw/ó# Z T a rn a ­

wy donoszą: V’ obozach reemigracyjoych 
u Warszawie t»kon*i alowano 9 wypad­
ków choler)’ azjatyckiej.

— Aresztowania na »CzoraeJ Gieb 
dzic- -  Wartzawie. Z Warszawy dono­
szą: Milicyi, wraz z niemiecką polłoyą 
kryminalną utządzila obławę ńa •czarną 
giełdę*, ZDtęrkjąeą się stole w kcwlaml 
ĥ j Lislu  ̂ Bristol. Aresztowano pr&eszło 
100 osób skonfiskowano przesz?<> 1 mffio

nów marek. 0



J ( r . * •NOWY DZIENNIK*, .cxe_c. Rok L

■ 7aatąpja wamawsklel gml«j ijrdowsMęl 
•  BMiierybu w y n d  ł oiwŁ ty. N i Mduin jh.1* 
sktego minister ii .u wywiad i Nwf.ity w r t M * - 
tka go.hu S.dowska wydclogowui* do Rady o- 
torłooonla Indowego, jako awego zaatępcę, dozor- 
ę dlx W tei taniej radzi* rasiadtt:*

łva| ktięia i jedtn dckgu kolctoła cw.ing'. 
M im |

—  wn Dra akcya palestyńska aro Lwowie. We 
Lwwwi* (.tworzyła ile komłsya dla podjęcia stc- 
ZeU*j alccyi na rzec* Puestyny Pierwszą jej pra­
wą będzie ubMiiic łundtwzu ł miliona koron 
•a rtcc* utwtvacnia kolon., im. Tacblcnowa. Ak- 
eyy twe bomitya ro-.pwcuiic treroką propagandę 
w rzecz tette kolonii

Ze świata.
— Usunięci* porlild  c. y. Wilhelma. *N. W. 

Joomal* don >ał o ciekawym szczególe, le  z g ■- 
hfaeta, jaki oddano nowcoin »ckretarxowi atann. 
Sr heldcmannowi, uaunieto jiorLi t cctarza Wil­
helma.

— Z)ud rabliuw potowych. iJnu 4. p*WJcr- 
r.ika odoyt bif w Budapeszcie zjar-d rabinów pc 
lowych

. -  Cyid wywadow o ai. toryi Żydów wtekod- 
nlck u  w n M f i . d b  „.-octawsksai Na wrocław­
skim uniwdsytecia nmpŁMl prof. Hen...a Strack 

'cykl wykładów o bbloryi 2 iów ^-chodnio-ouro- 
pcjakicn. Odczyty cieszą się wielkim powodie- 
niem.

—  Podrącznik stan >gi at<» behs|iHiŁ Moddrw- 
akie towanysiw^ helnajak’ ? »Tarbu<n« postano­
wiło w ,  iac podręcznik dla hcbrajsl ej stenografii.

— Mąka w trumnie. Pi/es ulice VaxTa w 
Pradz* toecy się w o* pogrzebowy zc szpitala na 
o.iwntarz- Toczy .tę powoli 1 uroczydcle, jnk wóz 
pojtrzebowf.^ Przechodnie z naboieństwem sU- 
weją i ze’ smutkiem odkrywają głowy— Tylko je­
den nieugięty — nawet wobec majestatu imicrcl 
— to organ kontrolny. 7airzymnje wćs, chociaż 
przerażony postępkiem bozbcznym apostaty uabc-
ny woźnica protestu)*, grożąc bezbożnik owi tą. 

dem i karą na tamtym świcc.i Lec. nicusirwtzuiy 
organ kontrolny odkrywa wieko trumny i wirb.1 
trocin znajduje — hotribllc dietn — ogromny wór

pclcn ... najbielsze! nutkowu) 
i zamiast na cmentarz po* 
i.ym wutoleą do ar**rtów

tkowej maki wagi 300 kg. 
pototzrl aly wóz z pokor- 
ow policyjnych.

DZIAŁ GOSPODARCZY.
Giełda.

Berlin, 12. października. B. K. Zmian, w osą­
dzania sytuacyi polilyczacj uwidoczniła sie jest* 
cz* wyraźniej na dzisiejszej giełdzie w pod.iirzU- 
niu sie kursów pr*wic wszystkich papierów. Pod* 
jzas gdy tniblicznoić prywatna jaszcze sie wakat*, 
sfery gieldov:e czyniły pokrycia i kupna zwrot­
ni A.-zkolwlck ku y maksymalne z powodu rr- 
ąlbucyi nlr utrzymały tlą do i lońcn. to jednak ni- 
oirot pozo ital niezmiennie silny. Polop»zyły s ą 
bówniei an rynku rentowym papiery ojczyste, jak 
i austryackie 1 wągUtrkie.

Słuchacz: n r a «  '
zdolny instruktor poeznkujt lekcyi. najchętniej 
obiady i kolacye.

Zgłoszenia do Adm. >N ihu»i .< pod .U -  
no»ó«.  13*

Postukuje tłę

n « u c z y c k i a
do naulc; rrytu . a ncBr do chłopczyku. 

Wiadomości w składzie farb A. d|łt- 
lioba, Kraków, MeUcIsu 11. •

Starszy urzędnik**
dziulu naftowego z akadcnJcklem wykształcenisn
lat 27, wolny od wojska, obosnany z manipulac,^ 
rafinery! szuka posady w wiekszem biurze. Lesk,, 
we zgłoszenia pod >Sta!a posada* do Adm. .No,
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poleca gn t d»sjs> u«l jtkatd  
k le t t iu ą t  M ia m i d a lącą . « g | b  r* 
tka, paryską, Wsrenaiką, pairta- 
lowa t u «h  U j* k «i aratasnii «••• 
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Kurtowna sprzedaż
wtzrlkich artykułów kosmetycznych jako 
toż przytorów fryzycrsklch, oraz towa* 
tów |alaoteryjaycb. ObHty skład w  ko* 
zik&ch.

BENNO URBACH
K RAK ÓW , Krakowska 26.

Zlecania z prowżncyi tukntecznia się 
odwrotną pocztą. 159

w a M H a e s a a M n n u a

du mielenia Syta, pszenicT. |<np cnla, i m ,  ku- 
kwydzy i t, o, u do najdei .rej ma. i dostarcza 
szybko po ccnacb przystąpnycn A, Maibruch, Kra­
ków, R. Meizelsa L 32.

Poszukują zdolnych zastępców. 2ądajcis bet* 
ftemych cenników. 15S

W l t d e f i ,  III, S c h w a r s o n b p r g p ia t s  4
Fundusz gwaranuyiny z  dniem 31. grudria 

191T K  33.33o.3oi.l4.
P. T.

Ninicjszem mamy zaszczyt donieść 
P. T. Publiczności, iż z dniem 1. paździer­
nika b. r. oddaliśmy naszą Generalną A- 
gencyę na Galiryę Zachodnią

p- Wflhelmowi SUhzvwi 
a kancclarya znajduje sie w Krakowie, ul. 
Św. Sebastyana i7 ,  gdzie udziela się od­
wrotnie wszelkich żądanych wyjaśnień. 
Dyrekcya Austryackicgo Akc. Towarzy­
stwa ubezpieczeń od szkód elementarnych 

we Wiedniu.
P. T  Zdolni i zaufania godni zastępcy 

przyjęci Zostaną pod korzystnymi warun­
kami.

I l l j a i i  MLMJIECKIEEJ). 1
języka może każdy się nauczyć przy po­
mocy : rnnych i wsa^dzie rozpowszechnio­
nych listów samouczkowych. Do nauk! mo­
żna przystąpić Ser wiadomości wstępnych 
i bez nauczyciela.

Po przerobieniu wszystkich listów sa­
mouczkowych opanowuje się gruntownie 
trzy wspomniane fęzyld: z błetóoiS ią czyta 
« i f  literaturę, pisa e się gładkim, powa­
bnym stylem ! zna się wytrawnie grama* 
tykę.

Listy samouczkowe zastępują w *u-< 
etnoud miejtea nauczyciela 1 książki spo­

tem. Zasilone przyczynkami wszystkich 
dziedzin literatury, odznaczają się bogact­
wem, ale i zarazem praktycznośdą.

językiem wykładowym jest język ży­
dowski.

Kurs języka hebrajskiego i polskiego 
zawiura po 32 liatów samouczkowych, kurs 
języka m< micckicgo na razie tylko >0.

Cena 10 listów wynosi 30 kor., wszyst­
kich 32 listów razem 8b koron.

Mniej, niż 10 listów nie wysyła się.
ao i m  i  itimsi uuv, mm n

r.

galanteryine. pc.inay, oras przybory dc kra- 
w.ecuycny Łurtb^a.a 1 csęlciowo> osbye notaa u 
testy n . Horoiritt, Kraków, Dietla óó. 116
wrseęa*a*aa—aaaaaa*aa*aaaea**aa»*«a»aa*Maaaai

Z  okozyi zaręczyn naszego brata
JAKÓBA ZELLNERA 

z  panną 
TEOFILA GOLDMANN 

Z Wieticzki gratulują najoerdeczniej
■/ostry 7rlłnei ówne, 

Limanowa, październik 1918,

Różowy Papier Do Pakowania
Rótuo formaty. Sprzedaje codaleanle ur go- 

dalnach popołuduiowyi •? między 5— 7 po cm i* 
1ÓS K sa H  w Ooóclach tylko do 10 kg tylko 
wgrasj konsumentom, L j. sulopikarcoin, maoar*

«  Dawid Kraków, Dietla
l  W, T  ilsio* *  r 3*38. 178

Perfumy różnego roasaui, w oó  ko* 
ioAatde, Pucry, kremy i wuaikM przy- 
nory Keamen.-ane, raróy eto materyl 
„Palatya" za ant z tfobrad, rarbM do 
bielizny L t d .  poleca w wiamlm wy­

borze Dom bandtewy

X  Uscfkiew ta, Kraków,
Zloloaa S.

Sprzedaż tylko bwrtowaii.

Złoto, srebro i brylanty
monety stole I wszctkl* star* koiatowsogd 

kupuj* i pled uijwyiaz* ceny
Emil Goldwassor, Kraków, Grodzka 25.

v/pgo n.iietmlka* w Przywozie. 
CCTgąBTOBMjlBBgBl M nB gWg j^ r  r  łv -;

KII kr ad i i i  ilą t notwych lab 
utywanycn

i  m a s z y n  do pisania 
■  %  \  r ó łn y c t f  s y i t « i t ió w  . %

J  M I M *  itdyna firma w  tym  lodź. J j

R U D O LFA  N O W A K A  {
•V Kroków, Grfidzka 44. Td. 3541. °a

r . W M m w ę ę i
• u * * e a e e e » # e e e w # a # # * * u e e * e e e . e e e

KURIA PRAWNICZE
LEG£S“* *

Kroków, ut. Karmallcka 4&
prSvg«t0wu)ą 
kich egzatnlad

w krótkim c u ih  do wszel- 
egzaminów i rygorozów prawniczych 
przez wybito, alty fachowe.

N .okj sblorouru i Indywidualni: pod bar­
dzo przystępnymi warunkami.

Din P. T. Wojskowych i prowfacyt wypró­
bowany ayttem kori spondincyjny.

S 'izelkia podręczniki, skrypta i sieroty na 
•kładzie, rrospokty wr.yłs się na ząduue. 
Inlormacye i i *1. w dni powrteinie 
od godz. 2—4 popołudniu. I6t

Rzemyk! do bucików
prawdziwe »kórzentc długie na I metr, 1U0 sztuk 
60 K. —  Tuhm l i i o bucików zwykłe fis  sriuk 
24 K  posyła Ad. Weber w Bedziejowicach, r u ­
chy, skrytka pocztowa 64/n.
»iętwamMst4t4«Mtomaif4fiaitMMsó«4ft»it4me4ti» atsat>a

Z ą d a i d e  w s z ^ d ł ł t t
„Koweso D z K S p 1'.

g m  Ha/gletBlefna m u
I .  1 *al*-ac<a-w i*rą ^ .rm, « .V V.

'i& łtf *F  C r  * órinretąU «* As »mm| H*> « i>u* Sif|  i* « j  O^dmU myotibrm- kait « ,n j  .r 
itm yitowl «**m•eghgrage-W.iw*>».. *j k*JSn ..

. «• 1 wr’<> '
rn r it fmkm  paiit m a . * -  U,

w aatjMm im jk q m im i

l  ItaHf. UrifB Sb. fat> t§, oasi 53 a

iMKSKrSlaWrMBwBłl
Poszukują ahadetnlka

brr. na wic* na cały rok do chłopca r kL II. giirn, 
1 dziewczynki z kL (. gimn. Całkowite uirzyit.tnlr 
1 -wyaidrodzedk według i nowy. Zgłosr^nia ped 
adresami M. Ungar, Wróblik —  szlachecki ad R>-. 
mas ów. 216

Skftmd fftotmr 
i pracownia 
Huindrska

W ił  MtPEn^
KRAKÓW 

ul Grodzka 2DI.
rogpl, WW- Świętych

PIZEIARU 
oinomuE i Tkiis.

Piwo
znakomite, marki wągier- 
sklei, too- stacyu brow,. 
ru. wprMóał* po umiark:- 
w*uycb cenach BacrtJ 
z piwa i i _ każdej * 
lolcŁ gdslakolwiekbsdi 
się jm 'd-jące kupu , 
Adalbert Scnonbacfa <* 
tMuokn 15ć

| i i r
KRAKÓW.

pl. Donainlkattoki U 2 
uot eieUnklal) T*L jaj-'.

Skład prsyborów 
do twlatła i  'BF.tr 

dzwonków 
e l e k t r y c z n y c h .

P ł*ce
ze staro lub polonij­
ne płyty gramofonowe 
czyli palhofonpwe 5 K 
za kg. ucrctiL wymie­
niam za 7 a r . starych 
ptlną nowi purtęwe- 
trio wyboru. Leopold 
HUTTRea. Araków, uL 

oroazu I, 43.

40 cuU.arów metrycznych rumianku u Prane. Ldt* 
nrra, Jnazbarsey, Węgry. ^  194

Mimo. * «  wśkulG wolny 
towatg rtidcznla podro­

żały l<r|B>

Ignacy C y n r e s
Kraków, Szewska 13 8

sprzedaje 
towary po 
nadzwy­
czajnie 

: nitkich 
canacb.— 

.. Niklowy
•yat*m Roskopl Palant i 
łańcuszkiem noron 3J<— 
liu am  na kami .Ir K  
45.—, — Budzi1! o- 
adobeych szalkach drew 
i,tanvrV K 8u  Posre­
brzany Itryty r,*a Ros- 
Icopl Patent K 50.—, 
Stalowy damski, K 5® — 
h 60l-> Buui k i  40—  
Łańcuszki srebrat od K  
i i —, Harmonio po K 

50.—, 70.—. do 
150.-— Skrzypce po h 
50.—• 60.—, 70.—  do 
f20—.  .—  OykJicnty de 
Hkta po K 10,— ao K 
35.— . Maszynki do wło­
sów K 25.— , brzytwy 
po K ! 30. 7--■, 8— 
9 -  1 \5 ~
Główny cennik Jarmo i 

opłato!*.

<ąr^ot<ACB<»ąałcKicSt>

Serwetki
papierowe, woreczki a- 
płaczu*, sznury papierń* 
w-, Mae Laszcr, Oln- 
munlac.

iluż dnia 1. 1 15. listopada b. r-
można wygrać

4główne wygrane
a mtanowtdo:

(toto 1.!XI. 1918 . . K 200.000*-
aa In  anuftr. Caurwe nege  k riy ta  a r. I k l l ,

dnCa 15.!XI. 1918 . . K 90.000-
pa loa J'/i Kredytpwp ztomshl1 z r. 1880,

dnia 15.1X1.. 191B * * K 20.000-
bb lo t „ P obcogo  m n >  ( fo id td e i j  s r. i m ,

dnia 15.|Xt* 1910 * * K 40.000-
_kb  4V, p ą ik rz li l  Pts S g o te g w y .__________________________ _

■Turystki* t« peplaur wa 
96 rm miesięcznych pe 7 k«ro

wiutuZdowr •larulemy do kupne na 
n.

I I ł  C fas itte* rrnn tato I L/ll. 16-/11, (5 clągnlanla) UJ. M 2,
jT* 'f>s (3 d6*ni*nia> !,/♦, 15/8 f 1./10.

Każdy los musi wygrał
przez zaplecenie pierwszo) rety nabiorę kupujący prawe do notych* 

miastowej i calkowitefgry.

M  uśu mb aaMah mm iM I i s M i m d  bank snU ,

Wszelkie zomówleAi*< 

zepytenio 1 L d. z**
B§A** a, SS ■ ____W__
wiwh m m i owij w n i jo  bombi i w

4 up oowdmjA w K B ■Mtaitl ps 7 kr.

ntmu 9*t atohtw i  fulilm fndttta
ptczt. i Któąjt shmlsi BOk pnjtJn s M lump p- 
hbtitedi tapL Hoticaśt ątam dt kto óounct
pWJ iOMp

Imię. zawód.

miejsca tam .kraj

t»*
tow. dfo handle p»P' ’* 

remi wsrtośclow -łt<

w  a s h N ie

Redaktor odpowitOstatnyi Dc, Wilhelm Besśulhem bot — OraLan, u  *AusUyacU nakład gaztl* pod zuządea J, Stollego w f riy woalw.
Tow z ogram pa


